
OJCOWIE i DZIECI

Hasła październikowe KC WKP(b) mobilizują do 
usprawnienia pracy aparatu państwowego, do wzmocnie
nia dyscypliny.

Działacze kultury, nauki i sztuki wezwani zostali do 
tworzenia nowych dzieł o wysokim poziomie ideowym, a 
pracownicy oświatowi — do wychowywania młodzieży w 
duchu patriotyzmu radzieckiego. Hasła wzywają następnie 
związki zawodowe do walki o wykonanie planów państwo
wych. do nieustannej troski o dalsze podniesienie material
nego i kulturalnego poziomu życia robotników i urzęd
ników.

Hasła przekazują braterskie pozdrowienia Leninow
sko - Stalinowskiemu Komsomołowi i całej młodzieży ra
dzieckiej.

Ostatnie hasła KC WKP(b) brzmią:
Niech żyje wielki Związek Socjalistycznych Republik 

Radzieckich — twierdza przyjaźni i chwały narodów na
szego kraju, niezwyciężona ostoja pokoju na całym świecie! 

Niech żyje wielka Partia Komunistów — partia Leni
na — Stalina — zahartowana w bojach, awangarda narodu 
radzieckiego, Inicjator i organizator naszych zwycięstw!

Pod sztandarem Lenina, pod przewodem Stalina — 
naprzód do zwycięstwa komunizmu!

Czyn
Październikowy 

mas pracujących w ZSRR
MOSKWA PAP. Cały naród 

radziecki podjął współzawod
nictwo socjalistyczne dla ucz
czenia zbliżającej się 34 Rocz
nicy Wielkiej Socjalistycznej 
Rewolucji Październikowej.

Ze wszystkich republik 
Związku Radzieckiego napły
wają meldunki o nowych, wie! 
kich sukcesach, osiągniętych 
przez masy pracujące ZSRR, 
w ramach Czynu Paździemiko 
wago. Więcej metali i maszyn, 
więcej węgla, więcej żywno
ści — oto hasło rozbrzmiewa
jące we wszystkich radziec
kich zakładach przemysło
wych, w kopalniach, kołcho- 
z,-"h i sowchozach.

Hasła Komitetu Centralnego WKP(b) 
z okazji XXXIV Rocznicy

Wielkiej Rewolucji Październikowej

Coraz większym strumieniem 
płynie zboże i ziemniaki do punktów skupu 

uj województwie koszalińskim
CHŁOPI SPRZEDAJĄ ZBOŻE 

PONADPLANOWE
CZŁUCHÓW. Jak nas infor 

muią korespondenci: Zygfryd 
Kłos i Władysław Dziuba — 
akcja planowego skupu zboża 
i ziemniaków w gminie Prze
chlewo i w gromadzie Bisku- 
pnica (pow. Człuchów) z każ
dym dniem przybiera na sile.

Chłopi gminy Przechlewo, 
na apel gromad: Sępolno, Dą 
brawa i Garbek na zebraniu 
gminnym w dniu 13 bm. po
stanowili wykonać plan sprze
daży ziemniaków z nadwyżką. 
Najwięcej ziemniaków zobo
wiązali się sprzedać Państwu 
chłopi z gromady Sępolno: 
Bronisław Garus i Władysław 
Szczerbak. W gromadzie Dą
browa przodują Albert Sztalt 
man, Marceli Trzebiatowski i 
Jan Stasik. Stanisław Szypryt 
przoduje we wsi Garbek.

W 150 proc, wywiązali się z 
obowiązku sprzedaży zboża na 
stępujący chłopi w gromadzie 
Dąbrowa: Jan Stasik, Józef 
Chręptowicz i Bronisław Zuk. 
Postanowili oni po całkowi
tym wymłóceniu ziarna sprze 
dać jeszcze w punkcie skupu 
Gminnej Spółdzielni dodatko
wo zboże ponadplanowe. Wez
wali oni wszystkich chłopów 
gromady Dąbrową do współza 
wodnictwa w przedtermino
wej i ponadplanowej realiza
cji planów skupu zboża I ziem 
niaków.

Wielu chłopów gromady Bi- 
skupnica wykonało również z 
wysokimi nadwyżkami swoje 
plany sprzedaży zboża. Na wy 
różnienie W skupie ziarna za
sługują chłopi spółdzielcy z 
RZS — Przechlewo: Wincenty 
Michalski i Jan Stelmach. 
Pierwszy zrealizował swój 
plan w 195 procentach, drugi 
w przeszło 100 proc.

CHŁOPI DEMASKUJĄ 
WROGÓW

Walenty Antoniak zamiesz 
kały w gromadzie Przystawa 
(gm. Grzmiąca) w powiecie

człuchowskim namawiał chło 
rów — swoich sąsiadów, aby 
nie kontraktowali trzody chle
wnej. Kułak ten zatrudniał du 
żo sił najemnych, które spryt
nie wyzyskiwał. Kolportował 
on również zasłyszane z lon
dyńskiego radia plotki, powta 
rżał antypolskie oszczerstwa i 
szerzył nastroje wojenne. Jest 
zdecydowanym wrogiem spół
dzielczości produkcyjnej. Chło 
pi okoliczni poznali się na wro 
gioj działalności Antoniaka i 
zoż-id iii od władz przykładne
go ukarania wroga. W najbliż 
szytn czasie Antoniak odpowia 
dić będzie przed sądem w Ko 
szalinie.

CHŁOPI ZE ŚWIDWINA 
PRZODUJĄ W SPRZEDAŻY 

ZIEMNIAKÓW

ŚWIDWIN. Do dnia 18 bm. 
chłopi gminy Lekowo sprze
dali Państwu ponad 202 tony 
zboża. W aminie Świdwin 
Gminna Spółdzielnia zakupiła 
ponad 173 tonv ziarna.

W sprzedaży ziemniaków 
r]la Państwa przodują chłopi 
gminy Świdwin, którzy w wie 
lit wypadkach wywiązali się 
/ę swego obowiązku z nadwyż 
kami.

KSIĄDZ — PATRIOTA 
SŁUŻY PRZYKŁADEM

ŻIZJTÓW. Akcja skupu 
ziemniaków w powiecie zło
towskim przebiera z każdym 
dniem na sile. Chłopi groma
dy Plasków zobowiązali się 
sprzedać 8 ton ziemniaków po 
nad plan. Chłopi - spółdzielcy 
z RZS — Kamień sprzedali 
Państwu- również 8 ton ziem
niaków ponadplanowych.

Podkreślić trzeba obywatel
ską postawę i przykład księ
dza Z. Domachowskiego — 
nrpboszcza parafii Zakrzewo. 
Zawiózł on do punktu skupu 
Gminnej Spółdzielni 3 tony i 
ziemniaków ponad plan.

— Staram się, aby nie być | 
dłużnikiem wobec naszego Lu

dowego Państwa. Wiem, że 
ziemniaki dla miasta — to 
wzrost dobrobytu ludności 
pracującej—powiedział ksiądz 
Domachowski.

Patriotyczna postawa księ
dza Domachowskiego znalazła 
licznych naśladowców wśród 
chłopów gromady Zakrzewo.

SOŁTYSI POWINNI 
PRZODOWAĆ

W akcji planowego skupu 
zboża i regulowaniu należno
ści finansowych wyróżnił śię 
sołtys gromady Osowo, który 
wykonał z nadwyżką roczny 
plan sprzedaży zboża i wyko
nał w 100 procentach swój 
plan należności finansowej.

Natomiast sołtysi gromady 
Lipka — Stefan Zrch. groma
dy Czyżkowno — Bolesław Pry 
mas i gromady Buczek Mały

— Henryk Borzych nie dali 
dobrego przykładu. mieszkań
com swej gromady, lecz demo 
bilizowali ich swą bierną po
stawą we wszystkich akcjach' 
gospodarczych. Wszyscy oni 
nie wywiązali się z akcji pla
nowego skupu ziarna, a nawet 
wielu z nich nie przybyło na 
zebranie gromadzkie, na któ
rym omawiano planową sprze 
daż zboża.

Opinia wsi zmusza oper
nych sołtysów i tych, którzy 
poszli za ich złym przykła
dem. aby pode bole jak więk
szość chłopów wykonali na
tychmiast swoje obowiązki wi> 
bec Państwa

Pracujący chłop: żądają rów 
r.ież aby w stosunku do opor 
nych były stosowane jak naj
surowsze sankcje karne, zgo
dnie z zasadami praworządne 
ści ludowej.

Klasa robotnicza woi koszalińskiego 
realizuje zobowiązania 

podjęte na cześć Rewolucji Październikowej 
Z całego województwa koszalińskiego napływają wiado

mości o realizowaniu przez załogi zakładów produkcyjnych, 
przez robotników rolnych i chłopów zobowiązań produkcyj
nych, podjętych dla uczczenia 34 Rocznicy Rewolucji Paź
dziernikowej.
Jak nas mformuje korespon 

dent ze Słupska, Władysław 
Juryś, w dniu 20 bm. pracow
nicy Słupskiej Fabryki Sprzę
tu Okrętowego wykonali swo
je zobowiązania, podjęte dla 
uczczenia 34 Rocznicy Rewolu 
cjl Październikowej. Na uro
czystym zebraniu całej załogi 
23 przodujących robotników 
otrzymało nagrody pieniężne 
w postaci książeczek PKO.

Jan Baran, który osiąga w 
pracy 332 proc, nomy, otrzy
mał książeczkę oszczędnościo
wą z wkładem 280 zł. Ryszard 
Wyporowsld, który stale prze 
k rączą. 330 proc, normy, otrzy

mai książeczkę PKO ze 150-zła 
towym wkładem. Książeczkę 
oszczędnościową z takim sa
mym wkładem otrzymał Wła
dysław Sobczyk, osiągający 
317 proc, normy. Książeczkę 
oszczędnościową z wkładem 
250 zl. otrzymał również Stani 
sław Bożeński, który osiąga 
303 proc, normy.

Dzięki realizacji zobowiązań 
paźdzernikowych Rzemieślni
cza Spółdzielnia Drzewna 
„Czyn w Miastku" wykonała 
przedterminowo plan roczny.

Zobowiązani? zrealiaowala 
również grupa robotników Ja
snych ze Szczecinka.

...Oto co piszą w gazecie o moim ojcu: 
....wywiązał się ze wszystki eh obowiązków wobec Pań
stwa, służąc przykładem ca lej gromadzie".

— To ja rozumem zdać egzamin! I to z ta
kiego przedmiotu, jak „Obowiązki w II roku 

Planu 6-le'iiego“..-!

— Słuchaj, co nasz syn pisze ze Szczecina:
„...jestem na pierwszym roku Pomorskiej Akademii 

Medycznej, uczę się dobrze, mam prawdziwie ojcowską 
opiekę i wielu przyjaciół, takich jak ja synów chłop
skich."
— Widzisz, Maryś i dla niego kontraktujemy!

MOSKWA (PAP). — Komitet Centralny Wszechzwiązkowej Komunistycznej Partii (Bolszewików) 
ogłosił hasła z okazji XXXIV Rocznicy Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji Październikowej. Hasła te gło
szą:

Niech żyje XXXIV Rocznica Wielkiej Socjalistycznej 
Rewolucji Październikowej!

Bratnie pozdrowienia dla wszystkich narodów, wal
czących przeciwko agresorom i podżegaczom do nowej woj 
ny,o pokój, demokrację i socjalizm!

Bratnie pozdrowienia dla mas pracujących krajów 
demokracji ludowej, pomyślnie budujących socjalizm!

Bratnie pozdrowienia dla wielkiego narodu chiń
skiego, utrwalającego pomyślnie ustrój demokracji ludo
wej!

Niech żyje niezłomna przyjaźń Chińskiej Republiki 
Ludowej i Związku Radzieckiego — trwała gwarancja po
koju i bezpieczeństwa na Dalekim Wschodzie!

Bratnie pozdrowienia dla mężnego narodu koreań
skiego, prowadzącego bohaterską walkę przeciwko obcym 
najeźdźcom o wolność i niezawisłość swej ojczyzny!

Pozdrowienia dla demokratycznych sił Niemiec, wal 
czących przeciwko zbrodniczym planom przekształcenia 
Niemiec Zachodnich w bazę imperialistycznej agresji w 
Europie! O jednolite, niezawisłe, demokratyczne, miłujące 
pokój państwo niemieckie!

Pozdrowienia dla sławnych patriotów Jugosławii, 
którzy prowadzą walkę wyzwoleńczą z faszystowskim reżi 
metn kliki Tito, o niezależność swej ojczyzny od imperiali 
stów!

Braterskie pozdrowienia dla narodów krajów kolo
nialnych i zależnych, walczących przeciwko imperiallstycz 
nym ciemiężcom o wolność i niezawisłość narodową!

Niech żyje przyjaźń narodów Anglii, Stanów Zjedno
czonych i Związku Radzieckiego w ich walce o pokój na 
całym świecie.

Ludu pracujący wszystkich krajów! Pokój będzie 
zachowany i utrwalony, jeżeli narody ujmą sprawę zacho
wania pokoju w swe ręce I będą broniły jej do końca. Roz 
szerzajcie i utrwalajcie międzynarodowy fronł zwolenni
ków pokoju!

Zwolennicy pokoju na całym świecie! Walczcie o za
warcie Paktu Pokoju między 5 wielkimi mocarstwami! De
maskujcie imperialistów amerykańsko • angielskich! Nie- 
pozwólcie podżegaczom wojennym omotać mas ludowych 
siecią kłamstw, oszukać ich i wciągnąć do nowej wojny 
światowej.

Miłujcie pokój narody świata! Nie dopuszczajcie do 
odrodzenia mllitaryzmu niemieckiego i japońskiego! Wal
czcie o zapobieżenie wojnie i zapewnienie trwałego pokoju!

Niech żyje polityka zagraniczna Związku Radzieckie
go — polityka pokoju i bezpieczeństwa, równouprawnienia 
i przyjaźni narodów!

Chwała Armii Radzieckiej i Marynarce Wojennej, 
stojącym na straży pokoju i bezpieczeństwa naszej oj 
czyzny!

Żołnierze radzieccy! Pogłębiajcie nieustannie . swą 
wiedzę wojskową I polityczną, doskonalcie kunszt bojowy! 
Vmacn'ajcie potęgę sił zbrojnych Związku Radzieckiego!

Niech żyją radzieccy żołnierze Ochrony Pogranicza 
— strzegący czujnie świętych granic naszej socjalistycznej 
ojczyzny!

Następne hasła KC WKP(b) wzywają masy pracujące 
Związku Radzieckiego do szerszego rozwijania socjalistycz
nego współzawodnictwa o przedterminowe wykonanie pla
nu gospodarczego na rok 1951, do pomnożenia osiągnięć 
wytwórczych we wszystkich gałęziach gospodarki narodo
wej. Hasła wzywają pracowników przemysłu energetyczne
go, węglowego, naftowego, metalurgicznego oraz przemysłu 
bu Iowy maszyn, samochodowego, traktorowego i chemlcz- 
n-go do zwiększenia wydajności, zastosowania w produk 
c*i przodujących osiągnięć nauki i techniki radzieckiej, do 
do-‘arczen!a jak największej ilości energii elektrycznej, 
węg'a, produktów naftowych, metali i maszyn.

Pracownicy przemysłu budowlanego wezwani zostali 
do przedterminowego uruchamiania nowych zakładów prze 
myślowych, <10 przedterminowego oddawania do użytku 
mieszkań i obiektów społeczno kulturalnych. Kolejne ha 
sła wzywają pracowników przemysłu lekkiego, spożywcze
go i rybnego do zwiększenia produkcji towarów przemysło 
wych i artykułów spożywczych wysokiej jakości, do rozsze 
rżenia asortymentu towarów masowego spożycia. Pracow
nicy transportu wezwani zostali do obniżenia kosztów wla 
snych przewozów, do przyśpieszenia obiegu wagonów i siat 
ków, do lepszego obsługiwania pasażerów.

Hasła wzywają następnie pracowników rolnictwa ra
dzieckiego do wykorzystania w pełni przodującej techniki, 
do zakładaniu i pielęgnacji ochronnych pasów leSnych, sto 
sowania nowego systemu nawadniania, do stwarzania 
mocnej podstawy dla wysokich, trwałych zbiorów.



W całym kraju 
odbywają się koncerty 

z okazji Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej
Z okazji Miesiąca Pogłębie

nia Przyjaźni Polsko - Radzicie 
klej odbywa ą się w całym 
kraju liczne Imprezy kultursl 
110 - artystyczne.

KONCERT MUZYKI 
RADZIECKIEJ W STOLICY

Muzyce rosyjskiej i radziec
kiej poświęcony był koncert, 
który odbył się w dn. 22 bm. 
■w Państwowym Teatrze, Pol
skim, staraniem Komitetu 
Wykonawczego Miesiąca Po
głębienia Przyjaźni Polsko - 
Ttodzieckiej.

Koncert poprzedziła prelek
cja omawiająca doniosłe zna
czenie przyjaźni polsko - ra
dzieckiej i jej role w dziele 
umacniania pokoju światowe
go.

Muzyce rosyjskiej i radziec 
kiej poświęcony był równteż 
koncert w sali Filharmonii 
Śląskiej w Katowicach.

W Bytomiu odbył się kon
cert muzyczno - taneczny w 
wykonaniu amatorskich zespo 
łów górniczych. Impreza zgro 
madzlłn ponad 600 górników 
i hutników.

W łódzkim Muzeum Sztuki 
otwarto wystawę reprodukcji 
dzieł wielkich małańzy Jana 
Matejki i liii Rlepnlna.

* • •
Interesujący konkurs zor

ganizowały w okresie trwania 
Miesiąca Pogłębienia Przyjaź
ni Polsko - Radzieckiej, robot 
nicze kluby: literacki, filmowy 
i radiowy przy Zarządzie 
Głównym Zw. Zriw. Włóknia
rzy. Konkurs, w którym mogą 
uczestniczyć zarówno zespoły 
świetlicowe, jflk i poszczególni 
członkowie związku, polega 
na zorganizowaniu przez świet

lice fabryczne najlepszej dys
kusji na temat jednej z dwóch 
powieści wybitnych autorów 
radzieckich: Aźeiewa .Dale
ko od Moskwy" i Babajewiikie 
go „Kawaler złotej gwiazdy '. 
Tematem dyskusji mogą bvć 
również audycje radiowe oraz 
filmy opracowane według jed
nej z tych powieści.

MŁODZIEŻ WROCŁAWIA 
POPULARYZUJE 

LITERATURĘ RADZIECKĄ
WROCŁAW PAP. Młodzież 

akademicka 9 wyższych uczel
ni Wrocławie przystąpiła z o- 
kazji Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
do akcji popularyzowania lite
ratury radzieckiej.

Na wszystkich wydziałach 
wyższych uczelni wrocław
skich odbyły się zgromadzenia 
i masówki młodzieżowe, zapoz 
na lace zebranych z rolą ksią
żek pisarzy radzieckich w wiel 
kim dziele utrwalenia pokoju 
światowego.
Wielki koncert muzyki 

polskiej w Moskwie
MOSKWA. PAP W sali 

Konserwatorium Moskiewskie
go odbył się wielki koncert mu 
syki polskiej. Na program kon 
certu złożyły się utwory Mo
niuszki, Chopina, Karłowicza. 
Maklnkiewicza oraz polskie 
pieśni ludowe w wykonaniu 
wielkiej orkiestry symnfn:eznej 
ZSRR pod batutą zasłużonego 
działacza sztuki — M. Anoso- 
wa, ‘

Na koncert, który wzbudził 
wielkie zainteresowanie przy
byli liczni przedstawiciele 
świata muzycznego i kultural
nego stolicy radzieckiej.

IłzipI egipski 
domaga się wyedania wojsk brytyjskich 

z bezprawnie zajętych terenów
PARYŻ PAP. Jak donoszą, prasa egipska opublikowała 

tekst noty rządu egipskiego do rzędu Wielkiej Brytanii. W 
nocie swej rząd egipski domaga się natychmiastowego wy
cofania wojsk angielskich z bezprawnie zajętych przez nie 
obszarów.
Rząd egipski oskarża woj- 

ska angielskie o rozmyślne do 
konanie prowokacji w Ismai- 
1P. Port Saldzie, a także o 
et zelanie do obywateli egip
skich. o brutalne obchodzenie 
aie z urzędnikami egipskimi, 
o bezprawne rewizje dokony
wane w mieszkaniach, o pa
raliżowanie prac kolejnictwa i 
innych rodzajów transportu 
oraz o atakowanie żołnierzy 
egipskich. Wszystkie te akty 
rząd egpski kwalifikuje jako 
rozmyślne morderstwa, bez
prawie i grabież.

Działalność taka — Stwier
dza nota - świadczy o tym, 
że brytyjskie siły zbrojne za
chowują się w strefie Kanału 
Suoskiego. jak w kraju podbi
tym i będącym na ich łasce 
oraz że dowództwo brytyjskie 

' zamierza podporządkować tę 
śtręfe' kontroli angielskich 
władz wciskowych i wprowa
dzić w niej reżim prżerpo- 
cy.

Żołnierze angielscy rabują

Dziennik „Al Ahram" stv/icr 
dza. że Brytyjczycy uciekała 
sic wprost do metod bandyc
kich. v zaopatrzyć się w 
żywność.

Zafoga Żerania przygotowuje się
do produkcji samochodów

WARSZAWA. PAP — Znło 
ga fabryki samochodów osobo 
wych na Żeran'u pracuje wszy 
stkhnł silami nad wykonaniem 
swegó zobowiązania pużdzwr- 
nikowego. a mumowlc e przy
gotowaniem fabryki do rozpo
częcia produkcji w dniu 7 liato 
pada br.

Dobiegają końca prace przy 
uruchomieniu kotłowni, która 
zaopatrywać będzie w parę su 
azarki i Inne urządzenia. Pra

wie wszystkie już spawarki 
ustawiono na swoich miejs
cach i podłączono. Zmontowano 
również kilkadzies^t nowoczcs 
nych spawarek podwicizohyen. 
Zainstalowano suwnice W pró 
bach znajdują się już wykoń- 
czzme kon w ej ery podwieszone, 
na których przesuwać się będą 
części samochodów od stano
wiska do stanowiska. Przepro 
wadza się również próby kon- 
wejerów głównych i próbny 
montaż wozów, .

Walka przeciw agresji amerykańskiej 
i pomoc dla walczącej Korei 
to główne zadania narodu chińskiego w obecnej chwili

387 tysięcy żołnierzy 
stracili agresorzy amerykańscy 

w ciągu roku uj Korei

Walka ta musi trwać dopó
ki rząd Stanów Zjednoczonych 
nie wvrazi gotowości roz
strzygnięcia sprawy na dro
dze pokojowe!. Nie zagrażamy 
żadnemu krajowi. Stawiamy 
tylko opór imperialistycznej 
agresji, wymierzonej przeciw
ko naszemu krajowi. Wszyscy 
wiedza dobrze, że gdyby woj
ska amerykańskie nie okupo
wały naszego Taiwanu i nie 
wtargnęły do Koreańskiej Re
publiki Ludowo - Demokra
tycznej. gdyby nie posunęły 
swych agresywnych działań aż 
do naszych północno-wschod
nich granic, to naród chiński 
nie walczyłby przeciwko woj
skom amerykańskim. Ponieważ 
jednak zaborcy amerykańscy

W tymże dniu prezydent 
Wilhelm Pieck | członkowie 
towarzyszącej mu delegacji od 
wiedzili prezydenta Republiki 
Czechosłowackiej Klementa 
Gottwalda.

mie zwycięstwa w różnych 
dziedzinach naszej działalności 
— wbrew rachubom naszych 
wrogów.

Wrogowie nasi okazali się 
krótkowzroczni. Nie dostrzegli 
oni naszej wielkiej, zwartej 
siły Nie zrozumieli oni, że z 
chwila utworzenia socjali
stycznego Związku Radziec
kiego. Chińskiej Republiki Lu 
dowel I szeregu państw demo 
kracji ludowej okres panowa
nia imperializmu na całym 
Świecle skończył się raz na 
zawsze i nie wzięli pod uwa
gę trwałej jedność! dwóch 
wielkich krajów — Chin i 
Związku Radzieckiego w o- 
narciu o układ przyjaźni, so
juszu i wzajemnej pomocy.

Naród chiński — zakończył 
Mao Tse-tung — zwarty > 
zjednoczony oraz pozostający 
w trwałej jedności ze Związ
kiem Radzieckim będzie na
dal kroczył naprzód do zwy
cięstwa w walce z agresją, w 
budowie naszego wielkiego 
kraju i w obronie trwałego 
nokoiu na całym święcie.

napadli na nas, nie mogliśmy 
nie podnieść sztandaru walki 
przeciwko agresji. Calv naród 
chiński zrozumiał, że jest to 
rzecz konieczna i słuszna. Dla 
kontynuowania tej koniecznej 
i sprawiedliwej walki, musi- 
my nadal stawiać opór agre
sji amerykańskiej i pomagać 
Korei, zwiększać produkcję i 
przeprowadzić daleko idące 
oszczędności, okazując tym sa 
mym poparcie chińskim ochot 
nikom ludowym.

Stanowi to dziś główne za
danie narodu chińskiego, a 
więc jest też głównym zada
niem obecnej sesji.

W dziedzinie mlędzynarodo 
wei — mówił dalej Mao Tse- 
tung — opieramy się na trwa
lej Jedności obozu pokoju i de 
mokracji, któremu przewodzi 
Związek Radziecki i na do
bre! woli miłujących pokój na 
rodów całego świata. Krocząc 
ta droga odnieśliśmy olbrzy-

•
Przemówienie radiowe 

ministra Henryka Birec- 
kiego z okazji Dnia 

Narodów Zjednoczonych
WARSZAWA PAP. W dniu 

24 hm. przed mikrofonem Pol 
skiego Radia wygłosił przemń 
wienie z okazji Dnia Narodów 
Zjednoczonych stały przedsta
wiciel Polski przy ONZ — 
min. Henryk Birecki,

Dziś nastąpi 
wznowienie rokowań 

w Korei
PEKIN. (PAP). Agencja 

Nowych Chin w depeszy z Kae 
songu podaje tekst odpowiedzi 
generała Nam Ira, głównego 
delegata Koreańskiej Armii 
Ludowej j chińskich ochotni
ków ludowych, do wiceadmirał 
la Joy’a, głównego delegata 
amerykańskiego. Generał Nam 
Ir proponuje wznowienie roko
wań między ąhu delegacjami w 
dniu 25 października o godzi* 
nie ILej. • » »

LONDYN. (PAP). Agencja 
Reutera donosi, że główny de
legat amerykański w Korei 
wiceadmirał Joy zaakceptował 
propozycję generała Nam Ira 
w sprawie daty i godziny wzno 
wienia rokowań.

ża uchwalili apel do wszyst
kich duchownych. W apelu 
tym czytamy m in.:

„Doceniając osiągnięcia na
szego Rządu T.udowego i całe
go społeczeństwa w odbudo
wie kraju, w budowaniu no
wych fabryk, nowych ośrod
ków pracy, nowych miast i o- 
siedll, wzywamy wszys»k’ch 
duchownych, aby w myśl u- 
czuć patriotycznych I miłości 
do swc.i Ojczyzny popierali 
słowem i czynem wszelką pod 
Jętą przez Polskę Ludową pra 
cę. zmierzająca do podniece
nia siły i dobrobytu naszej Oj 
czyzny, utrwalenia wkładu na 
rodu polskiego w walkę O po
kój na ziemi.

Dlatego też będziemy uświą 
damłall społeczeństwo. u 
zwłaszcza chłopów, żc skup 
zboża I kartofli, a także kon
traktacja trzody są sprawa 
słuszna i sprawiedliwa, która 
roa na celu dobro ogółu.

Przeciwstawiać sie będzie
my wichrzycielom, pragną
cym w imię antynarodowych 
celów siać zamęt i niepokój, 
zmierzający do osłabienia na
szej pokojowej i twórczej pra 
ey.

Przeciwstawiać się bedfe- 
my ich próbom wniesienia cha 
osu w nasze życie gospodar
cze".

PEKIN PAP. Agencja No wych Chin podaje podsumo
wanie strat, Jakie poniosły wojska interwenientów ainery 

kańsko angielskich i wojska Ii synmanowskie w okresie od 
25 października 1950 roku do 10 października 1951 roku.
W okresie tym nieprzyjaciel 

stracił przeszło 387,000 żołnie 
rzy i oficerów w Zabitych, ran 
nych i wziętych do niewoli. 
Wojska amerykańskie straci
ły 176.655 żołnierzy i oficerów, 
straty wojsk lisynmanowsklch 
wynoszą 198.324 żołnierzy i 
oficerów, brytyjskich i austra 
lijskich — 9.487, zaś oddziały 
francuskie, kanadyjskie, turec 
kie 1 filipińskie nie włączając 
w to strat oddziałów holendir 
skich i belgijskich, straciły 
2.682 żołnierzy i oficerów.

Koreańska Armia Ludowa i 
ochotnicy chińscy zdobyli 10 
samolotów nieprzyjacielskich, 
50 wozów pancernych, 189 cżoł 
"ów, 5.378 różnego rodzaju po 
jazdów, 3.489 dział, w tym 
424 haubice. 2.278 moździerzy 
i dział różnego rodzaju i ka
libru, oraz znaczną ilość broni 
maszynowej wraz z amunicją.

Strącono 1654 i uszkodzono 
646 samolotów nieprzyjaciel
skich.

W toku walk armia ludowa 
zniszczyła 756 czołgów nieprzy 
jacielskich, 1900 pojazdów me 
chanicznych, 31 samochodów 
pancernych i wiele innego 
sprzętu bojowego.

Wielkie sukcesy osiągnę'I- 
śmy w trzech potężnych ru 
chach. które rozwinęły się w 
naszym kraju w ciągu ostat 
niego roku: w ruchu oporu 
przeciwko agresji amerykan 
skie.j i ruchu pomocy dla Ko 
rei, w reformie rolnej, w 
rozgromieniu kontrrewolucjonl 
stów. Kontrrewolucjoniści, któ 
rzy pozostali jaszcze w Chi 
nach kontynentalnych, będą 
wkrótce zlikwidowani. Refor 
ma rolna będzie zakończona 
W 1952 r. z wyjątkiem nlektó 
,ych okręgów zamieszkałych 
przez mniejszości narodowe. 
Cały naród chiński zjednoczył 
się — jak nigdy dotąd — w 
ruchu oporu przeciwko agre
sji amerykańskiej I ruchu po
mocy dla Korei i prowadzi sta 
nowczą walkę przeciwko ame
rykańskiej imperialistycznej 
agresji.

Chińscy ochotnicy ludowi 
i yrazill wolę narodu chińskie 
go, udaremniając wraz z Ko
reańską Armią Ludową szaleń 
cze plany amerykańskich impe 
rialiatów, którzy napadli na 
Koreańską Republikę Ludowo- 
Demokratyczną, żeby wtar
gnąć na ępnie do Chin konty 
nentalnych.

W wyniku zwycięstw, odnie 
sionych przez te trzy wielkie 
ruchy, jak również dzięki sko
ordynowanym wysiłkom wszy 
stkich organów władzy ludo
wej i różnych warstw narodu 
— kraj nasz osiągnął nieznaną 
dotychczas jedność.

Sprawa tybetańska została 
rozstrzygnięta na drodze poko 
jowe.i. Nasza obrona narodo
wą stała się silniejsza. Dykta 
tura demokracji ludowej 
wzmocniła się. Nasze finanse 
i ceny towarów w Chinach zo 
stały ustabilizowane. Uczyni 
liśmy wielki krok naprzód w 
dziedzinie odbudowy i rozbu
dowy naszej gospodarki, jak 
również w dziedzinie rozwoju 
kultury i oświaty. Na froncie 
przemysłowym i rolnym roz 
wija się szeroko patriotyczny 
ruch o zwiększenie produkcji.

Wszystkie te fakty świadczą 
o tym, że nasz ustrój dyktatu
ry demokracji ludowej posia
da olbrzymią przewagę nad po 
litycznym systemem krajów 
kapitalistycznych. W ustroju 
tym naród nasz może rozwi* 
nąć swe niewyczerpane i nic 
ograniczone siły. Sił tych nie 
zdoła pokonać żaden wróg.

Toczy się obecnie wielka 
walka przeciwko agresji amr 
rykańskiej oraz walka o okaza 
nie pomocy Korei.

PEKIN (PAP). W dniu 23 października rozpoczęły się 
w Pekinie obrady Komitetu Narodowego Chińskiej Ludowej 
Poiitj :.‘znej Konferencji Konsultatywnej. Otwierając obra
dy przewodniczący Mao Tse-tung wygłosił przemówienie, 
w którym oświadczył m. Inn.:

Przemówienie Mao Tse-tunga na sesji Chińskiej 
Ludowej Politycznej Konferencji Konsultatywnej

wzrosną Jeszcze bardziej, jeśli 
wojna będzie trwała w ciągu 
zimy”.

Wysokie odznaczenie 
dowódcy ochotników 

chińskich
PHENIAN. PAP.— W związ 

ku z pierwszą rocznicą przystą 
pienia ochotników chińskich 
do walki przeciwko agresorom 
amerykańskim w Korei, w u- 
znaniu ogromnej pomocy oka 
zanej Koreańskiej Armii Ludo 
wej w wyzwoleńczej wojnie 
narodu koreańskiego nrzceiw- 
ko imperialistom amerykań
skim — prezyd'um Najwyższe 
go Zgromadzenia Narodowego 
'Koreańskiej Republiki t.udo- 
wo-Demokratyrz.noi odznaczy
ło dowódcę ochotników chiu 
skich — generała Peng-Thej- 
huefa, orderem Sztandaru 
Państwowego I klasy.

Księża katoliccy Wybrzeża 
wzywają społeczeństwo do realizacji 

zobowiązań wobec Państwa
GDAŃSK PAP. W Gdańsku odbyła się ostatnio narada 

duchownych katolickich, którzy w liczbie 90 przybyli ze 
wszystkich powiatów Wybrzeża. Na naradzie omawiano 
sprawę udziału ducliowieństw a w walce o pokój 1 realizację 
wielkich żądań Planu 6-letniego.
Zebrani księża zdecydowa

nie potępili te część niemiec
kiego duchowieństwa katolic
kiego. która pod przewodnic- 
twlem kardynałów Fryngsa i 
Faulhabera podsyca ducha nie 
nawiści do narodu polskiego, 
czerpiąc swe natchnienie z Wa 
tykanu.

W ożywionej dyskusji żabie 
raio głos wielu księży, m in. 
ksiądz proboszcz Alojzy LiCz- 
nerski z Lignowycb. w pow. 
tczewskim, ks. proboszcz Sor- 
wiński z Mieszeczyna. ks. ka
pelan Kałuża z Sopotu, ks. dr 
Maćkowiak z Gdyni, ks. pro
boszcz Blachnlo z Elbląga, ks. 
Sredzki z Chmielna, ks. Gro
nowski. kapelan Akademii Me 
dycznej w Gdańsku — ks. 
Wojtuch i wielu Innych.

_Na zakończenie narady księ

Wizyta prezydenta Piecka w Pradze 
przyczyni się do zac eśnienia przyjaźni 

między Czechosłowacja i NRD
PRAGA PAP. — Dnia 23 

bm. przybył specjalnym pocią 
giem do Pragi prezydent Nie
mieckiej Republiki Demokra 
tycznej Wilhelm PleCk na za
proszenie prezydenta Republi
ki Czechosłowackiej, Klcmen 
ta Gottwalda.

Na dworcu w Pradze prezy
denta Piecka 1 towarzyszące 
mu osoby powitali: przewodni 
czący Zgromadzenia Narodowe 
go Olbrlch John i jego zastęp 
cy, premier Zapotocky, człon
kowi rządu czechosłowackie
go przedstawiciele czechosło
wackiego społeczeństwa oraz 
przedstawiciele dyplomatyczni 
ZSRR i krajów demokracji lu 
dowoj.

Nu ulicach i placach stolicy 
Czechosłowacji wielotysięczne 
tłumy witały serdecznie wy
słanników zaprzyjaźnionej Nie 
mleckiej Republik; Demokra
tycznej.

Prasa czechosłowacka po
święciła w. życie prezydenta 
Wilhelma Piecka i delegacji 
rządowej NRD artykuły, stwier 
dzające, że jest to wizyta po
koju i przyjaźni.

Dziennik „Journal d‘Egypte" 
donosi, że żołnierze brytyjscy 
zabierają wszystkie pieniądze. 
Jakie tylko wpadna im W ręce 
podczas rewizji u miejscowej 
ludności.

„Al Misri" wskazuje, że bry 
tvj<ćy spadochroniarze, któ
rzy przybyli do Tsmallli, na- 
Wchmiast splądrowali całe 
miasto. Prasa egipska donosi 
również, że Anglicy zakłada
ła obozy pracy przymusowej 
dla robotników egipskich.

Dziennik ,.A1 Uterakia" do
maga się od rządu egipskiego 
zerwania stosunków dyploma
tycznych z agresorami.

Ludność Sudanu pragnie 
walczyć przeciwko 

ciemiężcom J

MOSKWA PAP. Agencja 
TASS donosi z Kairu: Oma
wiając ostatnią demonstrację 
antvbrytviska w stolicy Su
danu — Chartumie, dziennik 
..Al Misri” podkreśla, że w to 
ku demonstracji w mieście pa 
nowalii rewolucyjna atmosfe
ra. Do demonstrantów przyłą
czyła się cała ludność Chartu
mu. domngaiac się broni i roz 
poczęcia prawdziwej walki o 
wyzwolenie.

Wojska ludowe mimo nie
znacznego poparcia lotnictwa 
i oddziałów pancernych odnios 
ły decydujące zwycięstwo 
dzięki ścisłemu współdziała
niu wszystkich rodzajów bro
ni.

• • •
NOWY JORK PAP. Czaso

pismo „United States News 
aad World Report" zamieszcza 
artykuł, w którym daje 
wyraź głębokiemu zanie
pokojeniu z powodu wzrasta
jących z każdym dniem strat 
amerykańskich w Korei.

„Co tydzień od tysiąca do 
dwóch tysięcy młodych Ame
rykanów ginie w Korei, pisze 
„United States News and 
World Report". Straty te



Wzmóc wysiłki w walce
o wykonanie planu 1951 roku

Z ŻYCIA WOJSKA POLSKIEGO

Pobyt żołnierzy w wojsku wypełniony jest nauką i za- 
jfc:ami praktycznymi. Żołnierze nieustannie podnoszą po 
ziom swego wyszkolenia, wojskowego i politycznego, fl w 
chwilach wolnych od zajęć czytają zbiorowo książki i 
słuchają radia.

Na zdjęciu: pluł Stanisław Walas, posiada:ący odzna 
l:ę „Wzorowy zwiadowca" i kpr. Ludomir Michalski, 
członek ZMP — w czasie ćwiczeń przy lornecie nożyco
wej. 

Tr OLEJNY komunikat Pań- 
stwowej Komisji Planowa 

nia Gospodarczego o wyko
naniu kwartalnego planu gospo 
darczego przynosi, jak zwykle, 
podsumowanie wyników pracy 
całego narodu w okresie trzy
miesięcznym, rejestruje osią
gnięcia, braki i trudności. W 
III kwariale rb. trudności te 
Wystąpiły ze szczególną siłą. 
Zaopatrzenie rynku w mięso 
było niedostateczne, długotrwa 
la susza spowodowała w nie
których województwach nie
urodzaj ziemniaków, warzyw 
oraz paszy, co zwiększyło dy 
sproporcję między tempem 
rozwoiu przemysłu a rolnic
twa. Wywołało to wzmożenie 
działalności elementów speku
lacyjnych i nasilenie wrogiej 
propagandy. W tym trudnym 
okresie zaznaczyła się również 
niedostateczna mobilizacja wy 
s łków w wielu zakładach pro 
dukcyjnyćh. a nawet objawy 
oportunizmu.

Wszystkie te czynniki spra 
wiły, że nie osiągnęliśmy pla
nowanego tempa wzrostu pro 
dukcji. Plan produkcji prze
mysłu za lipiec, sierpień i 
wrzesień wykonaliśmy tylko 
w 97,4 proc. Mimo to wartość 
produkcji przemysłu socjali
stycznego w III kwartale rb. 
jest o 20 proc, większa, niż w 
analogicznym okresie roku 
1950. Plan produkcji . wielu 
ważnych artykułów przemysło 
•wych iak np.: urządzeń i ma
szyn dla budownictwa, ma- 
czyn i aparatów' dla przemy
słu chemicznego, aparatury 
rozdzielczej 1 zabezpieczenio
wej wysokiego oraz ni-kiego 
napięcia, energii elektrycznej, 
wyrobów walcowanych, moto
cykli. sody kaustycznej, bar
wników, celulozy, garbników 
syntetycznych it-p. został wy 
konamy lub przekroczony, 
przy bardzo silnym wzroście 
zadań w porównaniu z produk 
ej- Ul kwartału 1950 roku. 
Nawet w tych gałęziach pro
dukcji. w których nie wykona 
no zadań p’anu, wytwórczość 
była większa, niż w III kwar 
tale r. ub.

Wskutek przekroczenia pla
nu I i II kwartału, plan glo
balnej produkcji przemysło
wej trzech kwartałów został 
wykonany 100,7 proc. Licz 
ba ta jednak nie może i nie 
powinna przesłaniać nam fak 
tu. że liczne przedsiębiorstwa, 
a nawet całe gałęzie przemy
słu nie wykonały zadań prze
wiń-'t-nych planem.

W rolnictwie niepomyślne 
warunki atmosferyczne są 
przyczyną nie wykonania pla

nów protukcji zarówno roślin 
nej (nieurodzaj kartofli przy 
zbiorach zbóż na poziomie 
zeszłorocznym), jak i zwierzę
cej (brak pasz).

O ile niedoborów w produk
cji rolnej nie jesteśmy w sta
nie nadrobić, o tyle plan pro
dukcji przemysłowej może i 
musi być wykonany w całości 
w każdym przedsiębiorstwie, 
w każdym centralnym zarzą
dzie, w każdym ministerstwie, 
w całym przemyśle. I to nic 
tylko globalny plan według 
wartości, lecz także i w peł
nym asortymencie.

Nie jest to zadanie łatwe, 
ale zupełnie realne. Do końca 
roku pozostało jeszcze ponad 
dwa liesłące i w tym czasie, 
trzeba wykonywać plany bie
żące oraz produkcją ponadpla 
nową pokrywać powstałe w 
III kwartale braki. W tym ce 
lu trzeba wziąć się za bary z 
trudnośf ami i nie powoływać 
si" na tzw. „obiektywne przy 
czyny", którymi np. hutnictwo 
prób< wato usprawiedliwić nie 
wykonanie planów produkcyj 
nych.

Braki w zaopatrzeniu np. w 
mięso w niczym nie tłumaczą 
zawalenia planu przez hutnic 
two. Braki w zaopatrzeniu bo 
wiem wystąpiły w całym kra
ju i nie przeszkodziły większoś 
ci gałęzi naszego przemysłu w 
wykonaniu, a nawet w wyso
kim przekroczeniu planów, nie 
przeszkodziły w podniesieniu 
średniej wydajności pracy w 
przemyśle o 16 proc., a w wielu 
przedsiębiorstwach nawet w 
stopniu znacznie większym. Bva 
ki w zaopatrzeniu nie prze
szkodziły załogom przedsię
biorstw budowlano—montażo
wych w przekroczeniu planu 
III kwartału 0 4 proc, i zwięk 
szeniu tym samym produkcji 
budowlanej o 56 proc, w po
równaniu z takim samym okre 
sem roku 1950.

Trzeba jednak, aby wszyscy 
maruderzy w wykonywaniu 
planów zrozumieli, że sukcesy 
produkcyjne poszczególnych 
przedsiębiorstw przemysło
wych, całych gałęzi przemysłu, 
czy sukcesy budownictwa nie 
przyszły same. Plan III kwar
tału był istotnie trudny i wy
magał pełnej mobilizacji admi 
nistracji gospodarczej, organi 
zacji partyjnych i związkowych 
oraz załóg robotniczych, wyma 
gał wielkiego wysiłku i ofiar 
nej pracy, nieustannej upor
czywej walki. Natomiast bier 
ność, oglądanie się na „obiek
tywne przyczyny”, stępienie re 
wolucyjnej czujności i kapitu
lacja przed trudnościami stały 
się powodem niewykonania Dla 
nu wielu zakładów przemysło 
wych. Tak było np. w hucie 
„Jedność”, gdzie dopuszczono 
do znacznego odpływu robotni 
ków, stanowiących załogę pie 
ców oraz do wydatnego osłabię 
nia dyscypliny pracy, gdzie nie 
analizowano przyczyn licz
nych awarii urządzeń produk 
cyjnych i nie podjęto z nimi 
walki, gdzie z założonymi ręko 
ma przyglądano się zawalaniu 
planu zaopatrzenia huty. Re
zultat? Wykonanie pianu pro
dukcji w lipcu w 77,2 proc., w 
sierpniu w 49 proc.

Taki styl pracy''nie może 
hyc tolerowany. Aby nadrobić 
zaległości w produkcji pow
stałe w III kwartale wszyscy 
działacze gospodarczy i partyj. 
ni muszą zrozumieć, że coraz 
większych, trudniejszych, bar
dziej ambitnych i napię
tych planów gospodarczych 
nic można realizować sta
rymi, dotychczasowymi środ
kami i metodami. Wyko
nać tc plany — to zna
czy wykorzystać wszystkie re
zerwy, to znaczy wzmóc akty
wność polityczną załóg, spotę 
gować pracę agitacyjną, wyja

śniającą charakter naszych 
trudności, sposoby ich przela 
mania perspektywy naszych 
planów gospodarczych, które 
uczynią z Polski kraj wysoko- 
uprzemysłowiony, kulturalny, 
zamożny, wyposażony w odpo
wiednią siłę obronną, mocne i 
ważne ogniwo obozu pokoju.

Poważna poprawa w wykona 
niu planów we wszystkich dzie 
dżinach produkcji, jaka nastą 
piła w pierwszej połowie bie
żącego miesiąca świadczy, że 
argumenty te przemawiają, że 
aktywność organizacji partyj
nych li kierownictwa przedsię
biorstw ma olbrzymi wpływ 
na jakość pracy załóg.

Utrwalać te zdobycze, pogłę
biać i rozszerzać pracę poli
tyczną, łamać trudności ener
gicznie, z uporem, z jasną św'a 
domością celu, po bolszewicką 
— oto metoda postępowania. 
Walkę tę wygramy, trudności 
przełamiemy, skoro ujawnimy 
i wykorzystamy tkwiące jesz
cze w każdym przedsiębior
stwie rezerwy, ukryte np. w 
niedostatecznym wykorzystaniu 
maszyn i urządzeń technicz
nych, w nieprzestrzeganiu pra 
widłowego przebiegu procesów 
technologicznych, w niedość wy 
sokim poziomie dyscypliny pra 
cy, w niedość rozpowszechnio
nym współzawodnictwie. w 
zbyt słabej więzi personelu tech 
nicznego z załogami, w rozrzut 
nej jeszcze w wielu wypadkach 
gospodarce materiałowej itp.

Wiele jeszcze można napra
wie w stylu pracy naszych 
przedsiębiorstw, zadań jest bar 
dzo wiele i dlatego walka o peł 
ne wykonanie planu na rok 
1951 we wszystkich bez wyjąt 
ku zakładach produkcyjnych 
wymaga wzmożenia wysiłków 
nas wszystkich, wymaga ofiar 
nego, gospodarczego trudu mi
lionów.

Rytmiczność - ważnym czynnikiem
wysokiej wydajności pracy

Przemysł Uralu odgrywa 
poważną rolę w realizacji sta 
linowskiego planu przeobra
żenia przyrody, w dziele bu
dowy gigantycznych elektrow 
ni wodnych i kanałów. Na te
renie budowli stalinowskich 
pracują ekskawatory „kroczą 
ce" „Uralmaszu", (Uralskiej 
Fabryki Maszyn dla Cięż
kiego Przemysłu), potężne

pompy ziemne 1 motory elek
tryczne wyprodukowane przez 
Uralską Fabrykę Maszyn dla 
Przemysłu Chemicznego i fa
brykę „Uralelektroaparat" o- 
raz wiele innych skompliko
wanych maszyn i urządzeń, 
noszących markę różnych 
przedsiębiorstw Swierdłowska 
i obwódu świerdłowskiego.

Wyposażenie budowli komu 
nizmu w coraz lepsze maszy
ny i urządzenia jest ściśle u- 
zależnione od dalszego po
stępu technicznego, od stałe
go wzrostu całej kultury pro
dukcji. Jednym z głównych 
wskaźników kultury produk
cji jest rytmiczna praca każ
dego przedsiębiorstwa, każ
dego oddziału, każdego edein 
ka produkcyjnego. Toteż 
przedsiębiorstwa uralskie kła 
dą szczególny nacisk na ści
słe przestrzeganie harmono
gramu produkcji.

Przez pewien czas w pra 
cy świerdłowsklej fabryki 
„Pneumastroimaszyna" dała 
się zauważyć nierównomier- 
ność produkcji. Przez, pierw
sze dwie dekady każdego mie 
śiacą fabryka wyrabiała za
ledwie 30 — 40 proc, planu 
miesięcznego, a w ostatniej de 
kadzie — 60 — 70 proc.

Organizacja partyjna fa
bryki. korzystając z przysłu
gującego lei prawa kontroli 
nad działalnością gospodarczą 
przedsiębiorstwa, wypowie
działa walkę temu stylowi pra 
cy. Postanowiono przede 
wszystkim zbadać powody n!e 
rytmicznej pracy fabryki 

Egzekutywa powołała w 
tvm celu tak zwaną bry
gadę kompleksowa. skła
dającą się z najlepszych in
żynierów. majstrów, stacha
nowców, przedstawicieli oraa 
rfz.acji partyjnej, komsomol- 
kiej i związkowej. Po dokład 

nvm przestudiowaniu sytua- 
w oddziałach i na poszczę 

gólnych odcinkach brygada 
wykryła przyczynę zła, podsu 
wając jednocześnie sposoby ie 
go usunięcia. Na ogólnofa- 
brycznym i oddziałowych ze
braniach partyjnych omówio

no szczegółowo i ustalono 
konkretne środki i zarządze
nia, które zapewniłyby ryt
miczność pracy.

Egzekutywa i poszczególni 
członkowie partii, pracujący 
w oddziałach produkcyjnych, 
wyjaśnili robotnikom zadania 
walki o rytmiczną pracę. Naj 
więcej uwagi poświęcono spra 
wie współzawodnictwa — zor 
ganizowaniu systematycznej 
kontroli zobowiązań indywi
dualnych oraz zespołowych, 
podjętych przez załogi bry
gad, odcinków i oddziałów.

Poważnej pracy dokonali w 
tej dziedzinie agitatorzy i pro 
pagandyści. Pojawiły się no
we plakaty i hasła, wzywa
jące robotników, urzędników 
i pracowników inżynieryjno- 
technicznych do stosowania w 
produkcji wszystkiego co no-' 
we, przodujące i postępowe. 
Systematycznie ukazywały 
się „błyskawice", omawiają
ce metody pracy przodowni
ków produkcji i potępiające 
robotników, którzy nie prze
strzegali harmonogramu.

Wyniki tej akcji n'e dały 
na siebie dtuco czekać. Dzię
ki starannemu jej przygoto
waniu oraz ścisłej kontroli 
nakreślonych zadań cała za
łoga zaczęła pracować równo 
miernie. Rytmiczna praca przy 
czyniła się do podniesienia 
wskaźników techniczno - go
spodarczych i do przedtermi
nowego wykonywania pla
nów. W pierwszym kwartale 
rb. fabryka przekroczyła glc 
balny plan produkcji o 8 2 
proc: wydajność pracy wzro
sła w porównaniu z planem 
o 9.2 proc. obniżono koszty 
własne produkcji o 12.8 proc 
Przyśpieszony też został obieg 
środków obrotowych. Załoga 
fabryki zdobyła przechodni 
Czerwony Sztandar Mieiskie- 
go Komitetu WKP(b) i Komi
tetu Wykonawczego Rady 
Miejskiej,
Tak oto organizacja partyjna 
przyczyniła się do zapewnie
nia rytmicznej pracy całej za 
logi.

S. SZIPULIN

Na zdjęciu: studenci podczas wspólnego czytania 
„Prawdy". Od lewej: A. Stefański — syn robotnika z 
Lublina, Jan Wypiór — syn górnika z Pszowa, St. Śli
wiński. — syn Małorolnego chłopa z Piaskowa (wszyscy 
oni wyjeżdżają do CSR na medycynę) oraz A. Batko (z 
gazetą) z krakowskiego domu dziecka — wyjeżdża do 
ZSRR na chemię.

IF Bomu Akademickim przy ul. Madalińskiepn w IV’<ir 
szawie przebywa grupa studentów, którzy w uajbliiszym 
czasie wyjadą na studia do ZwiąŻku Radzieckiego i Cze 
choslowacji.

Wielkie są zadania stojące 
przed Towarzystwem Przyjaź
ni Polsko-Radzieckiej. Po przez 
działalność kół w zakładach 
pracy i gromadach, w urzę
dach, instytucjach i szkołach 
TPP-R zapoznaje całe społe
czeństwo z życiem narodów 
ZSRR z czołową rolą Związ
ku Radzieckiego na arenie mię 
dzynarodowej, z wielkim kra
jem socjalizmu, ostoją walki o 
pokój, siłą, która kieruje walką 
miliarda ludzi.

Coraz więcej jest ludzi, któ 
rzy pragną wiedzieć iak najwię 
cej o naszym najlepszym przy 
jacielu i sąsiadzie. Przekonują 
się oni bowiem o tym, jak stra 
szliwie oszezerczą była propa
ganda sanacyjnej Polski o po
tężnym Kraju Rad. I właśnie 
dlatego koła TPP-R rozwijają 
się coraz mocniej i corrft bar
dziej wzbogaca się treść ich 
pracy.

Koło TPP-R przy fabryce 
kartonaży w Szczecinie zosta
ło zorganizowane w lipcu 1949 
roku. Początkowo obejmowało 
50 proc, wszystkich pracowni
ków. Z każdym miesiącem 
ilość członków wzrastała. Dziś 
koło to liczy 90 proc, pracow 
ników. Na zebraniach odbywa
ją się ożywione dyskusje nad 
książkami pisarzy radzieckich. 
Wielkim zainteresowaniem cle 
czą się filmy krotkometrażowe 
o życiu i pracy narodów radzie 
ckich — filmy te dzięki stara
niom koła wyświetlane są co 
6 tygodni. Organizuje się tu 
również odczyty o polityce za
granicznej ZSRR.

Ale koło TPP-R przy fabry 
ce kartonaży prowadzi pracę 
nie tylko w dziedzinie propa
gowania literatury, sztuki i 
wiedzy o życiu ZSRR. Zdaje 
ono sobie sprawę z tego, że mó 
więc o ZSRR pokazując jego 
zdobycze należy iść za jego 
wzorem i korzystać z jego do- 
świadczeń<' przenosić te do
świadczenia do swojego zakła
du pracy. I dlatego też fabry
ka kartonaży przystępując w 
roku ubiegłym do współzawod 
nictwa dla uczczenia Miesiąca 
Pogłębienia Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej z Fabryką Wyro
bów Papierniczych w Gdańsku 
— w jednym z punktów tego 
w's pól za wod n ictwa uchwaliła 
zorganizowanie brygady mło
dzieżowej, brygady, która po
winna przodować i stać się 
przykładem nowego stosunku 
do pracy.

— Dużo mieliśmy kłopotu z 
tą brygadą mlodzlcżrfwą — 
wspomina kierownik fabryki, 
ob. Julian Wąsik. Nie od ra 
zu potrafiliśmy w przekonywu 
jący sposób wytłumaczyć na
szym młodym pracownicom, że 
praca kolektywna deje lepsze 
rezultaty. Dopiero w marcu, 
kiedy nasze koło TPP-R snopu 
laryzowało książkę „Młoda 
Gwardia” i przeprowadziło dy 
skusję nad nią, mogliśmy zor
ganizować tę brygadę bez 
większych trudności. Dziś jest 
ona naszą chlubą — kończy 
ob. J, Wąsik.

Zebrania koła TPP-R pom> 
gły zrozumieć sens i istotę pra 
cy w nowym ustroju, pracy 
nad podniesieniem dobrobytu 
mas pracujących. Nauczyły ono 
niektóre pracownice lepiej wy 
konywać obowiązki

— Książki j filmy — mówi 
maszyniarka fabryki karto
naży, tow. Maria Olejniczak — 
pokazały nam jak pracują lu
dzie radzieccy i trzeba przy
znać, że pracują oni inaczej. 
Dzień powszedni kobiety ra
dzieckiej jest wypełniony pra
cą dla dobra innych, dla do
bra kraju. Kobieta radziecka 
m.a czas na wszystko. My jesz 
cze nie potrafimy tak praco
wać, ale przykład, jaki czer
piemy z tych filmów i książek 
pomoże nam żyć lepiej, radoś
niej pracować i głębiej kochać 
swą pracę j kraj.

Poważne osiągnięcia w dzie 
dżinie popularyzowania życia 
narodów ZSRR ma również 
koło TPP-R przy Przedsiębior 
stwie Spedycyjnym „Hartwig”. 
Do koła należą wMzyscy pra
cownicy tego zakładu. Regu’ar 
nie odbywają się zebrania, na 
których wygłasza się zwykle re 
feraty o gospodarce morskkj 
ZSRR, a więc o tematyce bli
skiej i związanej z zad»”:a- 
mi tego przedsiębiorstwa. To
też pracownicy „Hartwigu” 
czerpią z nich doświadczeń’a 
do swej pracy, rozszerz*'ą 
światopogląd i często się zda
rza. że trudności zawodowe roz 
wiązują opierając się na wzo 
lach radzieckich.

Nie wszystkie jednak koła 
TPP-R na terenie Szczecina 
przejawiają podobna aktyw
ność. Tak np. koło TPP-R n-zy 
Szczecińskich Zakładach Prze
mysłu Odzieżowego, rstnie<ąco 
już ód listopada 1950 r., ro’po 
częło faktycznie działalność do 
piero od zorganizowania im
prez w Miesiącu Pogłęb’*"’® 
Przyjaźni Polsko-Radz:eck'-’ w 
bieżącym roku. Tak:ch kół, któ 
re pracują tylko „od święta” 
jest więcej.

Miesiąc Pogłębienia Przyjaź 
ni Polsko-Radzieckiej w tym 
roku i wszystkie związane z 
nim liczne imprezy — wieczór 
ki literackie, odczyty, wystawy 
książki i prasy radzieckiej — 
przyczynią się do głębszego po 
znania przez szerokie rzesze 
społeczeństwa naszego miasta 
dzieł przodujących pisarzy i u- 
ezonych radzieckich, do n'’"te- 
hienia wiedzy o życiu ZSRR. 
Miesiąc Pogłębienia Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej powinien 
również stać się punktem prze 
łomowym w pracy tych kół 
TPP-R. które nie przejawiały 
dotychczas aktywności. Koła 
TPP-R powinny i po zakończę 
n u Miesiąca Pogłębienia Przy 
jaźni pracować równie aktyw
nie i przez dalszą rtz ałalmść 
kulturąlno-ośw'atową i propa
gandową, spełniać «we na’weż 
niejsze zadan:e, ząe'->4n:i»":« 
więzów przyjaźni j sojuszu na 
todu polskiego z narodami 
ZSRR.

Z. K.

Dobrze pracują koła TPP-R 
w fabryce kartonaży 

i w »Hartwigu«



Ktmnlstaw Korpouskl 
frctbziorobiy chłop z Trzeborza pow. pyrzyeki

Mój chłopski rachunek
Czytałem niedawno w ..Gło

sie Szczecińskim" słowa napi
sane przez robotn:ka Szczeciń
skich Zakładów Włókien Sztu
cznych o jego dawnym 1 obec 
nym życiu. I gdy zastanowi
łem się nad moim życiem i 
nad tym, co s’e dzieje teraz na 
wsi, to chociaż nie mam czasu, 
bo i procy na roli jest jeszcze 
dużo i prf- d—nu trzeba nie
jedno zrob:ć. wzrłem ołówek 
do ręki, żeby też zrobić swój 
własny, chłopski rachunek.

Nasza gmina sie wykonała 
jeszcze swoich planów sprzeda 
ży Państwu zboża i ziemnia
ków, a także zalęga z opłatą 
podatków.

Ja sam odstawiłem na punkt 
skupu już wszystkie ziemnia
ki. Zboża sprzedałem Państwu 
4 tonv. Ale są w naszej groma 
dzie jeszcze tacy, co patrzą, 
jakby tu wykręcić się od wy
pełnieniu Swego obowiązku. 
Nie chodzi mi o bogaczy, o 
kułaków, którzy nienawidzą 
naszego Ludowego Państwa. 
Tych potrafimy zmusić do te
go. aby wyw.ązali się ze swoich 
obow-ązków. Ale sa jeszcze u 
r.ąs tacy średniorolni chłopi, 
którzy n’e wiedzą jeszcze czy 
Iść z nami, uczciwymi chłopa
mi. czy z bocaczaml. i wroga
mi. Są wśród nich tacy, co 
wahają się i ociągają ze syrze 
dążą Zboża lub ziemniaków.

Ci. co tak postępują zapom
nieli już chyba. fak »o przed 
wojną trzeba było chłopu się 
prosić, aby ktoś cheioł k«’« ”• 
świnie, jak handlarze wyzyski 
wali chlapa i okradali go. Nie 
wsżyscy już pamlętaią. ze by< 
czas w 1936 roku, kiedy to 1 
kg żywca kosztował, tylko 38 
groszy i to jeszcze nie można 
było na mięso znaleźć kupca. 
lx> robotnicy nie mieli dość 
pieniędzy, żeby mięso jadać. 
Nie pamiętają oni jak to nasz 
Ludowy Rząd w ubiegłym ro
ku. kiedy żywca było o wiele 
więcej niż potrzebowali konsu 
menci. zakupywał każdą ilość 
od chłopa, aby go uchronić od 
spadku ceny i spekulancktego 
wyzysku.

Zgniewalo mnie to i dlatego 
plażę ten list.

Co ja miałem przed wojną, 
czym ja w Polsce byłem?

Mieszkałem w powiecie go
styńskim. Ojciec mój miał 2 
morgi ziemi — dziadówę nie 
gospodarstwo. Było nas na te 
2 morgi siedmioro dorosłych 
ludzi. Ćo dzień zjawiało się py 
tanie: jak przetrzymać jeszcze 
jeden dzień, jak nie dać się 
rosnącej stale nędzy? Toteż 
włóczyliśmy się po służbie u 
kułaków, chwytaliśmy jak gło 
dne psy każdą robotę w folwar 
ksch i majątkach obszarni
ków. To było tak. jakbyśmy 
łatali potarganą już na strzę
py koszulę. Nic nie pomagało. 
Kułak nas wyzyskiwał, a ob
szarnik dawał kopniaka, kiedy 
chciał.

Takie miałem życie w jaśnie 
pańskiej Polsce. Mięsa, to i 
czasem Cały rok sle jadałem,. 
Co lam gada* o cukrze, butach 
lub ubraniu, kiedy na porządne 
spodnie nie mogłem sobie nie- 
rp.'. przez rok zarobić. Przecież 
człowiek musiał żyć, jeść...

Bilą nas. biednych chłopów 
nędza w przeklętej kapitalisty 
cznej Polsce. Zaciskałam tylko 
p ęści 1 buntowałem si? prze
ciw swój cm y losowi przekli- 
łim tych, co mieli ziemi pod

dostatkiem .opływali we wszy
stko i nic ich nie obchodził 
chłopski nędzny lps.

Takie miałem życie przed 
wojną. A jakie mam teraz?

Otrzymałem 7 ha rtiemi. Te
go nawet porównać nie można 
z przedwojennymi 2 morgami. 
Państwo dało mi konia i po
życzkę na zagospodarowanie 
się. Pierwszy podatek to mi 
nawet umorzono. Jestem teraz 
gospodarzem jak to się mówi, 
całą gębą. Gdzie mnie do tego 
co było przed wojną. I mięso 
jadam i cukru mi nie brak i 
buty mam i nie boję się już. że 
jutro zajrzy mi w oczy nędza 
i głód. Nie drżę już o los mo
ich trojga dzieci. Napewno nie 
ukończą tak jak ja tylko 3 
kłas szkoły, lecz będą się uczyć 
według swych zdolności, bo 
Państwo zakłada coraz więcej 
szkół i wyższych uczelni, bo 
naszej Polsce potrzebni są wy 
kształceni ludzie.

Wicie się zmieniło w moim 
życiu. Jak przed wojną chłop 
przyniósł na wieś gazetę i czy 
tał ją. to była wielka sensa
cja. A teraz prenumeruję Gro 
madę. Chłopską Drogę i Głos 
Szczeciński i książki czytam. 
I uważam to za normalną 
rzecz.

Bardzo różne, często zupeł
nie absurdalne są plotki, jakie 
rozsiewa wróg dzisiaj na wsi. 
Gdy nie na ludzi, którzy na
tychmiast z miejsca przeciw* 
stawią się tej plotce, potrafią 
wytłumaczyć jej nieprawdzi
wość, plotka ta rozszerza się 
i przynosi często poważne szko 
dy-

Tak się też stało w spółdziel* 
ni produkcyjnej w Strachoci- 
nie koło Stargardu. Pewnego 
razu na polu podczas wykop- 
ków zaczęto mówić, że „dniów* 
ka obrachunkowa wyniesie w 
tym foku 3 złote”. Dniówka 
w tej spółdzielni faktycznie za
powiada się na co najmniej 15 
złotych, lecz nie było nikogo, kto 
by wytłumaczył członkom bez* 
sensowność tei plotk'. W spół
dzielni zapanowało pewne roz
luźnienie.

— Wszyscy pracowali uczci
wie przez całe lato — mówio* 
no na polu — i teraz mamy 
otrzymać tylko 3 złote za 
dniówkę?

W Strachocinie nie ma orga
nizacji partyjnej, nie ma agi
tatorów, dopiero przyjazd in» 
struktora wydziału polityczne
go, który razem z księgowym 
wytłumaczyli członkom, że kaz 
dy z nich otrzyma 15 zł za 
dniówkę, położył kres sianemu 
przez wroga niepokojowi.

Potrzeba pracy agitatora, 
zwłaszcza dziś, w czasie reali* 
zowania przez wieś wielkich 
zadań, jest bardzo wielka, a 
jak uczy doświadczenie — o- 
Mągnięcia agitatorów mogą 
być zawsze bardzo duże.

Oto kilka dni temu agitato
rzy partyjni w Lubawie — 
Lewandowski i Kosiborski — 
rozpoczęli przeprowadzać roz* 
mowy z członkami spółdzielni 
produkcyjnej.

— Nesza spółdzielnia — mó
wił Lewandowski — ma we* 
dług planu sprzedać 48 ton 
zba*s. Ale my przecież mamy 
piękne urodzaje, większe niż 
kiedykolwiek. Każdy z net o- 
trzymał po 5 i pó 10 metrów 

Za przykładem robotników
W naszej spółdzielni pro

dukcyjnej w Dolicach zasie
wy jesienne ukończyliśmy 10 
października. Obecn n pracu
jemy przy wykopkach. Praca 
idzie nam sprawnie. Wykopó 
llśmy już 42 ha. Przewiduje
my, że jeżeli tak dalej pój
dzie to do 1. XI. br. całkowi
cie wykopki będą u nas za- 
k ó >. •ne.

n .jzech braci - robot
nik jw, którzy pracują w ko
palniach | fabrykach, sprze
damy 500 ton ziemniaków. 
Dotychczas odwieźliśmy do

punktu skupu 160 ton ziem
niaków i wozimy dalej.

Słyszymy przez radio, że na 
sl bracia w mieście wykonu
ją normy z nadwyżką, że wal 
czą o to, aby dać wsi jak naj 
więcej maszyn i produktów 
przemysłowych. Wiec my, spól 
dzlelcy, nie możemy pozostać 
w tyle. Musimy również pro
dukować więcej żywności i 
wykonywać nasze plany 
przed terminem.

STANISŁAW SOBHSRAJSKI 
JłZS Dolice

Poprawił się nie tylko mój 
los. ale całej mojej rodzinie. 
Zapomniałem dodać, że żona 
moja pracuje w gminnym 
Ośrodku Zdrowja 1 przynosi 
do domu dodatkowy zarobek. 
Ojciec mój ma teraz też na 
Ziemiach Zachodnich 7 hek
tarowe gospodarstwo. Jeden 
brat jest traktorzystą, a drugi 
ukończył kursy i został leśni
czym.

Po co robię taki dokładny 
rachunek? Zęby pokazać, jak 
wiele my, chłopi mamy do za
wdzięczenia naszemu Ludowe
mu Państwu, naszym braciom 
robo'nikom. żeby udowodnić 
tym. którzy ociągają się je
szcze ze sprzedażą zboża i zie 
mrfaków. że my nie robimy 
Państwu żadnej łaski, że na 
wet nie odwdzięczamy się do
syć Państwu za te wszystkie 
dobrodziejstwa, z których te
raz my chłopi korzystamy.

Sprzedaż zboża, kartofli i 
spłata podatków jest niczym 
więcej, tylko spełnieniem na
szego obowiązku. Ale odwdzię 
czaćsię naszej kochanej Ojczyż 

nie będziemy, kiedy będziemy 
przed terminem sprzedawać 
zboże i ziemniaki, kiedy bę
dziemy sprzedawać te produk 
ty ponad plan, na ile nas tylko 
stać.

Siła agitacji
zboża zaliczki. Możemy sprzedać 
dla Państwa więcej zboża. Prze 
cięż my musimy przodować, 
wszyscy patrzą na spółdziel*

Rozmowy agitatorów przy
gotowały grunt pod zebranie 
ogólne, na którym spółdzielcy 
z Łubowa zobowiązali się dla 
uczczenia 34 Rocznicy Rewolu
cji Październikowej podwyż
szyć o 50 proc, pian sprzeda
ży zboża, odstawi' 375 q ziem* 
niaków, z których odstawiono 
już 210 q, powiększyć chlewnie 
do 100 sztuk.

— Agitator m l&i wiele u- 
mieć — mówi tow. Lewand *.v* 
ski. — Niektórzy nasi człon
kowie nie chcieli zakładać du
żej chlewni. Wiele pracy trze
ba było włożyć, żeby ich prze
konać, że nie mają słuszności, 
żeby przekonać ich, trzeba nie* 
jedno przeczytać, podać takie 
przykłady, któreby członka te
go przekonały.

» * •
Mniej więcej dwa tygodnie 

temu we wszystkich Komite
tach Gminnych powiatu star* 
gardzkiego odbyły się odprawy 
agitatorów partyjnych. Walka 
o wykonanie wszystkich obo
wiązków wobec Państwa przez 
wieś, praca nad wzmacnianiem 
spółdzielni produkcyjnych — 
oto główne zadanie, jakie po* 
stawiano przed agitatorami.

Co wykazała praktyka? 
Okazało się, że wytyczne KG 
nie zawsze wystarczają do 
dobrego prowacbmia roboty 
agitacyjnej, doświadczenie tych 
kilkunastu dni uczy, że agita
torzy pracowali dobrze wszę
dzie tam, gdzie była nad nimi 
stała, codzienna opieka ze stro 
ny sekretarza organizacji par* 
tyjnej.

Stale pracuje z agitatorami 
sekretarz organizacji partyjnej 
w Krzywnicy. Dzięki wskazów 
kom sekretarza, agitatorzy 
Dworakowski i Poziek umiejęt
nie mobilizują członków spół
dzielni do szybkiego przepro* 
wadzenia wykopków j omłotów. 
Agitatorzy partyjni z Łęczycy 
— Duszyński i Wojtka — po
trafili zwalczyć fałszywe mnie* 
manie, jakoby razem z wykop
kami nie można było prowa
dzić omłotów, linieją zwalczać 
wrogą -tlotkę agitatorzy z Ma* 
rianowa.

Wielu jednak sekretarzy nie 
pracuje w ogóle z agitatorami. 
Oto np. od szeregu tygodni 
trwają nieporozumienia w spół 
dzielni produkcyjnej w Żaro- 
wie. Agitatorzy i cała organi* 
racja ~artyjna nie przeciw
działa tym, którzy dążą do roz 
bicia spółdzielni. W gromadzie 
krążą najrozmaitsze plotki, któ 
rym przeciwdziałać powinni 
właśnie agitatorzy partyjni. 
Tego jednak nie robią. Nie 
pracują agitatorzy w spółdziel
ni produkcyjnej w średnicach, 
trudno zaś powiedzieć o pracy 
agitatorów w gminie Tarnowo.

Nie wszyscy jeszcze chłopi 
rozumieją swoje obowiązki. 
Wielu z nas chciałoby od Pań 
stwo jak najwięcej: i butów 
i ubrań j szkół i maszyn rol
niczych i nawozów sztucznych, 
ale wielu z nas nie rozumie, że 
i w stosunku do Państwa trze
ba wywiązywać się ze swoich 
obowiązków, bo rozwój naszej 
Polski wymaga dużej pracy i 
robotników i chłopów. Robot
nicy powinni produkować, chło 
pl za i żywić miasto. Jedni bez 
drugich nie dadzą rady.

Ten mój rachunek pokazał 
mi, jak mało sam jeszcze robię 
dla dobra kraju. I dlatego, że 
by w miarę moich sił odwdzię 
czyć się Państwu za to wszyst 
ko. co dla mnie uczyniło, po
stanowiłem sprzedać jeszcze 
Państwu pewną ilość ziemnia 
ków ponad plan i będę nama
wiał innych gospodarzy, aby 
jak najprędzej wykonali swo
je obowiązki aby się nie oclą 
gali, aby nie hamowali naszej 
pracy nad zbudowaniem je
szcze silniejszej i piękniejszej 
Polski.

O tym, "jak przekonywałem 
chłopów, napiszę osobno.

Sekretarze tych organizacji 
nie interesują się pracą agi* 
tatorów, nie dają im codzien
nych wskazówek w robocie.

■Praca agitatorów w spół* 
dzielniach produkcyjnych po
wiatu stargardzkiego wiąże się 
ściśle z pracą wydziału poli
tycznego POM. W ciągu ostat* 
niego tygodnia instruktorzy 
wydziału politycznego POM w 
Chociwelu przeprowadzili we 
wszystkich 24 spółdzielniach 
zebrania, poświęcone zbliżają
cej się 34 Rocznicy Rewolucji 
Październikowej, członkowie 
wszystkich tych spółdzielni pod
jęli poważne zobowiązania pro
dukcyjne.

Jest to niewątpliwie poważ
nym osiągnięciem wydziału po
litycznego. Ale, aby te zobo
wiązania były zrealizowane, 
potrzebna jest stała, codzienna 
praca agitatorów, ich codzien* 
na więź- z członkami spółdziel
ni i własny przykład.

Agitatorzy vinni prowadzić 
dalej tę pracę, którą zapocząt
kował na zebraniu instruktor 
polityczny. Trzeba jednak 
stwierdzić, że wydziały poli* 
tyczne w niedost ,:c .nym jesz
cze stopniu zajmują się prac j 
zarówno agitatorów w spćł* 
dzielniach produkcyj «ycii, jak 
też pracą agitatorów wśród 
traktorzystów. Na 10 agitato
rów P0M*u w Stargardzie tyl 
ko dwóch przejawia działal
ność. Dzięki pracy uświadamia 
jącej brygadiera Narkiewicza 
z Poczernina, spółdzielnia ta 
przezwyciężyła poważne trud* 
ności jakie tam istniały. Nie
stety jednak inni traktorzyści 
poza pracą zawodową nie inte
resują się sprawami spółdziel* 
ni produkcyjnej.

A przed spółdzielniami pro
dukcyjnymi powiatu starcardz 
kiego stoią dziś bardzo poważ
ne za 'ania. Wicie spółdzielni 
rozprawiło się rozbijaczamr, 
jednak wróg nie zrezygnował 
z walki i będzie starał się da
lej szkodzić spółdzielni, opóż* 
niać wykonanie przez, nie 
wszystkich swych obowiązków 
wobec Państwa. Aby przeciw
działać temu, aby zachęcić snół 
dzielców do wvkonania licz
nych i trudnych zadań, po* 
trzebne jest zmobilizowanie 
wszystkich środków agitacji. 
Wydziały polityczne POM i 
Komitety Gminne organizaefi 
partyjnych powinny w więk
szym niż dotychczas stopniu 
interesować się pracą agitato* 
rów. tych towarzyszy, którzy 
codziennie stvkain ale ze onół- 
dzklcami i in<Jvwidu"’nymi cos 
nodarzami, będą •nogi! Wyjaśnić 
im wiele wątpliwości, potrafią 
przeciwdziałać wrogie! plotce, 
zmobilizować swoją gromadę 

zbiorowych dostaw 'bożo i 
’iemniak£w, do real;zcji pla* 
nów finansowych, do lepszej i 
wydajniejszej pracy na spół
dzielczych polach. J*AW.

Nie osłabiać walki 
o skup ziemniaków
Z całego kraju nadchodzą meldunki, wskazujące, że sze

rokie masy chłopskie dostarczają coraz więcej ziemniaków 
na punkty skupu. Wypełnia c swój patriotyczny obowią
zek wobec Państwa, zadają one poważny cios machinacjom 
kułaków, usiłującym wyzyskać posuchę, która nawiedziła 
pewne obszary naszego kraju, dla swoich spckulanckich ce
lów i dla dezorganizowania rynku.

Podjęte przez Rząd i Partię środki skutecznie przeciw
działają tym zakusom. Ogłoszona niespełna dwa tygodnie 
temu uchwała Rządu w sprawie zabezpieczenia dostaw ziem
niaków dla miast sprawiedliwie rozkłada na poszczególne 
tereny i poszczególnych chłopów obowiązkowe dostawy, któ
re stanowią tylko niewielka stosunkowo część zbiorów oraz 
w niczym nie ograniczą sprzedaży na wolnym rynku pozo
stałych nadwyżek. Rezultatem wielkiej pracy politycznej 
i organizacyjnej naszej Partii, organów władzy Indowej, ca
łego aktywu społecznego i gospodarczego wsi, wzmocnio
nego robotniczym aktywem partyjnym, jest doprowadzenie 
do chłopów treści dekretu i znaczenia akcji skupu ziemnia
ków.

Po wydaniu dekretu chłopi wzmogli wybitnie dostawy 
ziemniaków i wzmagają je nieustannie. W pierwszych 5-clu 
dniach były one na przykład dwa razy większe niż w takim 
samym cżasie na początku miesiąca przed ukazaniem się 
dekretu, w następnych 4 — razy większe, a po 20 bin. — 
5 razy większe.

W wyniku pomyślnej realizacji dekretu i zgromadze
nia w rękach Państwa poważnej ilości ziemniaków spadły 
również podwyższane poprzednio przez spekulantów ceny 
na wolnym rynku, co pozwala masom pracującym zaopa
trzyć się w kartofle również z tego źródła.

Tak więc Rząd dokonał poważnych wysiłków, by pow
stałe na skutek niepomyślnych warunków atmosferycznych 
trudności w zaopatrzeniu klasy robotniczej jak najbardziej 
złagodzić, przez uruchomienie naszych własnych rezerw 1 
odpowiednie posunięcia gospodarcze.

Jednocześnie mamy nowy przykład, jak układają się 
stosunki gospodarcze między państwami obozu pokoju, któ
re udzielają sobie wzajemnej pomocy nie uwarunkowanej 
żadnymi zobowiązaniami, naruszającymi suwerenność któ
rejkolwiek ze stron.

Gdy nas było stać na to, by nieść pomoc Niemieckiej 
Republice Demokratycznej w okresie jej powstania, gdy 
miała poważne trudności żywnościowe — dawaliśmy taką 
pomoc w postaci eksportu niektórych artykułów rolniczych. 
Teraz NRD, nasz sojusznik, przez dostarczenie kartofli po
maga nam z kolei wyjść szybciej z naszych trudności.

W rezultacie Państwo ma już obecnie w dyspozycji ilość 
ziemniaków, zapewniającą w zasadzie zaopatrzenie podsta
wowych ośrodków robotniczych takich, jak: Warszawa. 
Śląsk, Łódź.

Osiągnięcia akcji ziemniaczanej nie upoważniają jednak 
w żadnym wypadku do osłabienia pracy nad dalszym spraw
nym przebiegiem skupu ziemniaków na wsi. Plan skupu 
musi być wykonany przez wszystkie powiaty, gminy, gro
mady, wszystkich chłopów. Trzeba pamiętać, że dotychcza
sowe osiągnięcia uzyskaliśmy w wyniku ubojowienia całe
go aktywu wiejskiego, szerokiej pracy politycznej, intensyw
nej walki o wyrwanie wahających się średniaków spod 
wpływu kułaka, w wyniku ofiarnej pracy gospodarczego 
aparatu gminnych spółdzielni. Ten styl pracy, ten stan mo
bilizacji musi być utrzymany, utrwalany i pogłębiany.

Coraz bliższy jest okres mrozów, czas do wypełnienia 
wszystkich zadań wypływających z akcji zaopatrzenia miast 
w ziemniaki jest stosunkowo krótki i dlatego należy jesz
cze bardziej wzmóc akcję skupu oraz troskliwie zabezpie
czać zmagazynowane i oczekujące na transport ziemniaki.

Podciągając swoją pracę do poziomu najlepiej pracu
jących, nasze organizacje partyjne, współdziałając z ZSŁ. 
kierując operatywnie całym aktywem wiejskim, zapewnia 
nie tylko planowe dostawy ziemniaków do miast, lecz rów
nież dostawę zboża, kontraktację i dostawę żywca i wyko
nanie zobowiązań finansowych wobec Państwa. Przyczyni 
się to do dalszego umocnienia sojuszu robotniczo-chłopskie
go i wypełnienia przez wieś pracującą wszystkich wypływa
jących z tego sojuszu zobowiązań. z. b.

IV ramach Mieirąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko Ra 
dzieokiej delegacje urzędów i organizacji Zak ipanrgo zlo 
iyly wieńce i kwiaty pod pomnikiem Lenina w Poroninie.



I ’ branka dziecięce, koszule, 
chustki do nosa. koce, teks 

tylia, skórę zamszową, pocho
dząca z nielegalnego garbun- 
ku, wiele kilogramów skórogu 
my i gwoździ, komplety wideł 
ców. łyżek i noży oraz innych 
artykułów przemysłowych — 
oto co wykryła komisja do 
walki ze spekulacja na stry
chu rozwalonego domu koło 
Rynku w Koszalinie. Artyku
ły te zgromadził spekulant Fe 
liks Knywanowaki, zamiesz
kały w Zamościu. woj, lubel
skie, który przyjechał do Ko
szalina. by wykupywać przez
naczone dla świata pracy to
wary. Chclał on zmylić czuj
ność władzy ludowej, chciał 
wykupione przez siebie arty
kuły sprzedawać chłopom po 
paskarskich cenach. Nie uda
ło mu się to. ponieważ komi
sja społeczna do walki z nad
użyciami i spekulacją wykry
ła jego niecne machinacje i od 
dała go w r<ce władz.

Dzięki pomocy komisji spo
łecznej ' funkcjonariusze MO 
wykryli również machinacje 
spekulanta Adama Redosza. 
który od dłuższego czasu trud 
nił się nielegalnym skupem 1 
ubojem trzody chlewnej,i by
dła. Grasował ón na terenie 
powiatu białogardzkiego, wy
kupując od chłopów żywiec 
no niskich cenach, lub płacąc 
rzekomo więcej niż na punk
cie skupu, ale oszukując na 
wadze. Zakupione sztuki po
tajemnie ubijał, a mięso nie- 
badane przez lekarza sprzeda 
wał na miejscu, lub wywoził 
na pokątną sprzedaż do mia
sta.

Redosz poniósł zasłużoną ka 
rę. Skazany został wyrokiem 
Sadu na 12 miesięcy obozu pra 
e.V.

Organa MO wykryły też 
niecne machinacje spekulanta 
— rzeźnlka Władysława Nowa 
ka, zamleszkał-go w Główczy 
caeh. w pow. słupskim, który 
od lutego bieżącego roku zaj

mował się nielegalnym ubo
jem świń i sprzedażą mięsa 
po wygórowanych cenach. W 
speku’»eji pomagała mu jego 
żona i szwagier Jan Sleneel. 
Szajka spekulantów została 
nrzvk’adnie ukarana. Jan No
wak został skazany na 24 mie 
siace obozu pracy, a jego żoną 
i szwagier zapłacili- po 600 zł 
grzywny.

Również spekulant Franci
szek Seklecki, który tak samo, 
lak Nowak trudnił się potajem 
nym ubojem, został skazany 
na 6 miesięcy obozu pracy.

• • •
G' pekulanci, tó środowisko 
‘J dywersji 1 szkodnictwa 

gospodarczego, to jednocześ
nie siewcy wrogiej plotki, któ 
rych trzeba na każdym kroku 
zwalczać 1 demaskować, by 
sparaliżować ich szkodliwą, pa 
aożvtniczą działalność.

W celu Wzmożenia walki ze 
spekulacja Rada Ministrów 
Uchwałą z dnia 18 sierpni z 
1951 roku powołała komisją 
do walki z nadużyciami 1 spe
kulacją. Komisje te działają 
przy powiatowych, miejskich 
1 dzielnicowych radach naro
dowych.

Na terenie woj. koszaliń
skiego komisje te przyczyniły 
się bardzo poważnie do lik
widacji spekulacji. W ciągu 
września br. wykryły one 1 
oddały w ręce władz przeszło 
60 spekulantów, trudniących 
sie pokatnym ubojem trzody 
chlewnej oraz nielegalną sprze 
dążą mięsa.

Wirniki te byłyby jeszcze 
lepsze, gdyby wszystklo In
stytucje i organizacje docenia 
łv znaczenie pracy tych komi
sji.

I tak no. Okręgowa Radą 
Związków Zawodowych w Ko 
szolinie nie udziela komisjom 
żadnej konkretnej pomocy — 
nie zasila jej kontrolerami apo 
łecznyml. Zdarzają się wypad 
ki, że kontrolerzy wezwani 
przez sekretarza komisji nie 
Mawiają się. Nawet członek 
Prezydium ORZZ, wchodząc* 
w skład komisji, nie przycho
dzi na jej posiedzenia.

Również stosunkowo za ma
ło Interesują się pracą koml- 
sil do walki ze spekulacją po
wiatowe i miejskie rady mi
odowe.
Niektóre prezydia rad nafo 

dowych. jak np. PRN w Człu
chowie. nie chcą Wypłacać diet 
kontrolerom wyjeżdżającym w 
teren, tłumacząc się brakiem 
funduszów, mimo, te Rada Mi 
niatrów zleciła prezydiom rad 
narodowych przekazanie dęta 
cjl na ten cc)

Prezydium PRN w Drawsku 
nie tylko nie udziela pomocy 
komisjom, ale nawet utrudnia 
im pracę. Ostatnio zdarzył fię 
wypadek, że przewodniczący 
PRN w czasie posiedzenia ko
misji bezprawnie odw-tał z jej 
składu jednego członka.

Mało zainteresowania pracą 
komisji przejawiają również 
organizacje masowe ZMP, 
ZSCh I t.ląa Kobiet, które W 
niedostatecznym stopniu in
teresują się zagadnieniami 
walki ze spekulacją.

Jak wyplka z doświadczeń 
komisji, prezydia terenowych 
rad narodowych t orgonlaacje 
związkowe ule zawiadamiają 
ludność' o mieitiu urzędowa
nia komisji, skutkiem czego 
mieszkańcy wsi i miast nie 
wiedzą Często dokąd się udać. 
»bv zameldować o znanych so 
błe wvpndk»ch spekulacji.

VZ czasie, kiedy na rynku 
dają zie odczuwać trudności 
w zaopatrzeniu świata pracy 
w niektóre artykuły i gdy tpe 
kulane! usiłula te trudności 
pogłębić, walka ze spekulacja 
nabiera szczególnego znacze
nia i związki zawodowe, korni 
tety mlelskie i gminne naszej 
Partii, powiatowe i miei'k>e 
rady nnrodowe. ZMP U»a Ko 
biet. ZSCh i całe •bo,**»*A- 
sjwo na«z»*o wo'e—iś4»»w» 
winny pomóc w nr«c» komisji 
do walk! ze spekulacją.

*)

Odstawę pierwszych partii 
ziemniaków rozpoczęliśmy już 
od 18 bm.

Nie mamy też zaległości fi
nansowych wobec Państwa.

Nasi przodujący spółdzielcy 
— to Józef Gregula. Jan Wio 
darczyk, Walenty Janos, Jó
zef Caban 1 jego żona Stefa
nia, którzy wypracowali naj
więcej dniówek obrachunko
wych.

Przekonaliśmy się Już, że 
spółdzielnia produkcyjna Jest 
wyższą formą gospodarki niż 
gospodarka Indywidualno i za 
nic nie wrócilibyśmy na daw
ne parę hektarów, kłody może 
my gospodarzyć na naszych 
wspólnych 465 hektarach. Da 
Je nam to znacznie więk-zc 
możliwości rozwoju, zapew
nia znacznie wyższe dochody 
i stwarza warunki lepszego, 
bardziej kulturalnego życia 
Dlatego też myślimy poważ- 
n e o zmianie statutu 1 przej 
ściu n-> wyższy typ spółdziel
ni - 111-ci.

Aby podnieść poziom Ideo
logiczny i polityczny członków 
partii, co uzbroi nas do lesz
cze skuteczniejszej walki z 
wrogiem, który aczkolwiek te 
raz przycichł, napewno Jed
nak n<e zrezygnował z dal
szej chęci szkodzenia nam. 
przystępujemy do zorganlzowa 
nia w na’ze! spółdzielni szko
lenia partyjnego. Nasza pod
stawowa oraenlMcIa narty!-, 
na z*'nteresuje się również 
szkólen*em członków ZMP i 
Koła Gospodyń.

Postanowiliśmy także przy
jąć na kandydatów do Pa.rtli 
najlepszych chłopów bezpar
tyjnych — ofiarnych i uczci
wych członków nazzel spół
dzielni. M. In podanie o przy 
jęcie do partii złożył nasz 
przewodniczący ob. Bolesław 
Wałdoch,

Rozpoczęła się jesienna ak, 
eta siewna. Tylko 7 chłopów 
poszło na lep kułackiej pro
pagandy i sprzeniewierzyło 
się spółdzielni. Teraz żałują 
tego, widząc, że nasze spół
dzielcze gospodarstwo rozwi
ja się coraz lepiej i że nasz 
dobrobyt rośnie z dnia na 
dzień.

Wykonując zobowiązania 
pod.lęie dla uczczenia Roczni
cy Rewolucji Październiko
we,, skończyliśmy w dn. 25bm. 
wykopki. Zbiory mamy ład
ne, a zasadziliśmy ziemniaki 
na przeszło 30 ha ziemi. Tyl
ko na Jakichś dwu ba obro
dziły one gorzej, ale to z na
szej winy, bo spóźniliśmy z 
obróbką, zaniedbaliśmy pie
lęgnacji. Będzie to dla nas 
nauką na przyszłość. Dziś ża
łujemy, żeśmy się wtedy pole- 
nili. bo mielibyśmy także i z 
tych 2tha równie ładne zbio
ry Jak w pozostałych 28.

Państwo, które pomagało 
nam stale Jeszcze na gospo
darce indywidualne!, pomaga 
i teraz, kiedy założyliśmy spół 
dzielnię. Korzystaliśmy z kfe 
dytów państwowych na na
wozy sztuczne i nasiona, u- 
zyskallśmy kredyty na zakup 
20 krów i buhaja. 10 macior 
i 60 owiec, które nabędziemy 
na wiosnę 1952 roku.

Dlatego też uważamy za 
sprawę naszego honoru spół
dzielczego rozllwerfe się ? Pań 
stwem i wykonanie naszych 
obowiązków wobec Ojczyzny.

Plan sprzedaży zboża wy
konaliśmy z nadwyżką i? q. 
Na planowane 8 ton ziemnia
ków z działek przyzagrodo
wych, członkowie naszej spól 
dzielni sprzedał! już 9.3 tony. 
Ziemniaki spółdzielcze w ilo
ści 192 tony sprzedamy Pań
stwu najpóźniej do 30 bm.

kino „Mr.ODA GWARDIA* - 
FOKOSSOWO — .Świniarka 1 pa- 
s.tieW* — film pred. rack. Po- 
r rątelc seansów o godz. 20 W nle- 
clzlele I święta o «odz 17 I 20 
MUZEUM—ul Armii Czerwone! 54— 
wystawa n t. ..Malarstwo ZSRR" 
i zbiory stale. — Muzeum 
otwarte we wtorki, czwartki I 
matki od 15-ej do t7-e.1. W nie
dziele I twista ód I2,ej do is-el. 
TK5M KULTURY — lit. ZwyCMtw* 
10VlM - wyatsWa pt ..OslągnlęCa 
<’SP.łt w bttdu ynictwle pokojo
wym'* — ctynita (-'dziennie w go 
dżinach od 12 do 20
Dyźunili aPTS.KA «”OŁF,C«NA 
prw 1'1 zwycięstwa 30
AFTBKA SPOŁBCŻNA przy Ulicy 
Armii Onerwoncj będzie nieczyn
na do dna 28 bra.

a * *
XI Aes.l» Miejskiej Rady Naro-

• dowe.f oubedzle sie dnia 27 paź
dziernika o godzinie to w sali po- 
sled’C0 Prezydium MRN.

Na Sesti omawiana będze dzta- 
lipnoźó tcomfs.il oświatowe!, teall- 
.aria hudietu MRN na TH kwar
tał bieżącego roku i sprawa walki 
z alkoholizmem.

hicie zabiegi agrotechniczne 
należy stosować przy obecnych 

spóźnionych siewach

sekretarz orffćtnizae.fi partyjni} spółdzielni produkcyjnej w SępóMe Wielkim, pow. Miastko

W ostrej walce klasowej
dojrzewa i rośnie nasza spółdzielnia

Jak zwiększyć 
bazę paszową dla inwentarza

Aby szybciej zltkwidowac trudności 
aprowizacyjne

Krępujemy brudne łapy
spekulacji

Tow. H. Minc w swym prze 
mówieniu zwrócił m. in. uwa
gę na sprawę braku pasz, 
wskazując, że jest on jednym 
ze źródeł obecnych trudności 
rynkowych.

W r. 1948 mieliśmy na 100 
ha użytków rolnych 24 sztuki 
trzody chlewnej, a w r. 1950 
mieliśmy ich na 100 ha użyt

ków już 47 sztuk. W przecią
gu dwóch lat pogłowie świń 
prawie się podwoiło. Jednak 
baza paszowa w tak krótkim 
czasie podwoić się nie mogła. 
Toteż powiększenie bazy pa
szowej jest obecnie niezwyk
le ważnym zadaniem w walce 
o ilość pogłowia 1 dostateczną 
podaż mięsa.

Co to jest baza paszowa?
W węższym znaczeniu rozu

miemy przez bazę pastową 
trwałe użytki żielone, a więc 
łąki i pastwiska, w szerszym 
— wszystkie grunta, a więc i 
orne, na których uprawia się 
rośliny zdatne ha pokarm dla 
zwierząt.

Jak można zwiększać bazę 
paszową? Długofalową meto
dą jest podnoszenie poziomu 
rolnictwa i wydajności plo
nów z ha. Jest to proces pew
ny. lecz zbyt powolny.

Bazę paszową można rów
nież zwiększyć, poświęcając 
nań część gruntów zajętych 
pod inne uprawy, np. zboża 
lub rośliny przemysłowe. Ten 
sposób Jest jednak w naszych 
Warunkach nie do przyjęcia.

Czy są wobec tego jakieś 
możliwości, rezerwy, dzięki 
którym możnaby powiększyć 
naszą bazę paszową szvbciej 
niż to da ogólny postęp w roi 
nictwie. bez zmnielszania ob
szarów Innych upraw?

Takie rezerwy istnieją: po 
pierwsze przez uprawę roś’in 
dających specjalnie duże ilo
ści wartościowej paszy, po dru 
gle przez lepsze wyzyskanie 
naszego okresu wegetacyjnego 
W płodozmianie.

Oto porównanie wartości pa 
stewnych niektórych naszych 
roślin: Średni plon jęczmienia, 
tj. 15 q Ziarna i tyleż słomy 
z ha, ma wartość około 2000 
jednostek pokarmowych i 100 
kg białka. Średni plon zielo
nej masy koniczyny z dwóch 
pokosów w wysokości łącznie 
300 q z ha zawiera 4000 jedno 
stek pokarmowych i 400 kg 
białka. Średni błon ziemnia
ków — 150 q z ha daje 4000 
jedn. pokarm, i 150 kg białka. 
Niezły plon buraków cukro
wych — 300 O korzeni i 200 q 
liści z ha zawiera 10 000 Jedno 
stek pokarmowych i 500 kg 
białka.

Już z tego zestawienia wi
dzimy cg.cmną przewagę pod

za De wn i a im większą ilość 
wilgoci. Siewu ręcznego w 0- 
becnym okresie należy unikać.

Ministerstwo Rolnictwa zwra 
ca również uwagę, że spóźnio
ne siewy lepiej znosi pszenica 
niż żyto, ponieważ krzew; się 
ona na wiosnę i dopiero wios
na decyduje w poważnym stop 
niu ó Jej plonie.

UCZENI PRACUJĄ NAD 
METODAMI SIEWÓW
PÓŻNO-JESIENNYCH

I JAROWIZACJĄ PSZENICY
Grupa pracowników nauko- 

Wvćh rolntctwa pod kierun
kiem prof. dr. Lłstowskiego 
podjęła nrace nad zabezpiecze
niem rolnictwa przed ewentu
alnymi skutkami Suszy. Uczeni 
prowadzą przede wszystkim ba 
drnia możliwości stosowania 
siewów późno-Jesiennych—tuż 
przed nastaniem zimy. Badają 
cni również różne odmiano 
pszenico, wyszukując spośród 
nich tak'e, które — po podda
niu jarowizacji — nadawałyby 
się do wysiewu na wiosnę. 
Niezależnie od tego uczeni 
przystąpili do opracowania od 
powledn’ch metod agrotechni
cznych. które będzie można 
— w razie potrzeby — aasto- 
sować wiosną dla poprawienia 
stanu ozimin

Tegoroczna, długotrwała su
sza spowodowała trudności w 
siewach zbóż, ozimych, które 
przeważnie zostały opóźnione. 
Najwięcej trudności z orkami 
i siewami maja ci chłopi, któ
rzy nie wykonali na czas pod- 
orywek, czekając na próżno na 
deszcze.

ZALECENIA
DLA ROLNIKÓW

W związku z tymi trudno- 
ściami Ministerstwo Rolnictwa 
apeluje do rolników, a’'" li.li 
pozostałe jeszcze c,: -.1 ,v na 
polach, z których zebrali rośli 
ny okopowe, ponieważ pola te 
2’wierają wilgoć, potrzebną w 
początkowym okresie wegeta
cji roślin. Przy obecnych opóż 
nionych siewach na wykona
nych już orkach rolnicy powin 
ni stosować wał Cnmphella. 
Wr, ten ugniata spodnią war- 
ntwę gleby i jednocześnio spul 
chniś warstwę wierzchnia, zn- 
s ępujoc przez to naturalne 
tzw. zlegańie się g’eby Stcso- 
wanle wału Cnrnnhella woźne 
jest przede wszystkim dla u- 
prawy żyta Zabieg ten należy 
w miarę potrzeby wykonać 
dwukrotnie. W braku wału 
Ci '.“helia można stosować 
również wał zwykły.

Drngirri, koniecznym w rk.e 
się suszy zihicgem Jest stoso 
winie gertszego siewu, nonio- 
u aż — jak należy się spodzie 
wać — spóźniony siew nie po
zwoli ha rozkrzew’:«nie się roś 
lin. Trzeba zwiększyć ilość wy 
siewnego ziarna o 10—15 proc

Duże znaczenie przy panuje 
re.i suszy i spóźnionych zasie
wach ma siew rzędowy. Siew- 
nik umieszcza bowiem ziarna 
na odpowiedniej głębokości, co

względem wartości pastewnej 
jednych roślin nad drugimi. Nie 
wymieniliśmy tu jeszcze in
nych roślin, dających ogrom
ne ilości paszy, a mało u nas 
uprawianych. Jak: kukurydza, 
słonecznik, koński ząb, kapu
sta pastewna itp.

Tak więc już przez prostą za
mianę uprawy rośliny mniej wy 
dajnej na więcej wydajną zw.ęk 
szamy ogromnie bazę paszo
wą. Nie jest to sprawa łatwa, 
lecz zupełnie możliwa zarów
no dla małego jak 1 dużego go 
spodarrtwa rolnego.

Jeszcze większe rezerwy dla 
bazy paszowej leżą w nie wy
korzystaniu w całości naszego 
okresu wegetacyjnego. Okres 
ten trwa u nas mniej więcej 
od ostatnich dni marca do po 
czątków listopada, a więc 
przeszło 7 miesięcy. Wystar
cza on w zupełności na zebra
nie jednego plonu w ziarnie, 
a drugiego w paszy zielonej.

Tymczasem okres ten często 
Jest niewyzyskany. Mowa tu 
przede wszystkim o poplonach 
po roślinach wcześniej scho
dzących z pola, jak: rzepak, 
żvto. wczesne ziemniaki itp. 
Na zwiększenie bazy paszowej 
nadają sie również mało u 
nas rozpowszechnione poplo- 
ny ozime na wczesną wiosnę. 
Pomijając bardziej złożone 
mieszanki, zwykłe żyto zasia
ne w końcu sierpnia może dać 
w początkach maja paszę zie
lona lub siano, po czvm bez 
żadnej straty gruntu pole ob
sadza Się rośliną główna no. 
ziemniakami. W ten sposób le 
piej wyzyskuje się wiosenny 
okres wegetacyjny, którego 
ziemniaki sadzone w maju nie 
wykorzystują.

Rezerwy dla bazy paszowej 
w postaci czy to uprawy le
piej plonujących roślin, czy 
też masowego zaprowadzenia 
siewów poplonów letnich i o- 
zimvch są u nas olbrzymie. Re 
zerwy te winny być w pełni 
wykorzystane.

Dyżuruje apteka spof.ecbna 
ot <0 - Al Wojsk* Pnlfklego 
SfUtgtlM - ni Zwyeięstwe - 
otwśrte Od i? do 1?

FERTIW Af. 
rtt.MOw raozikckich

Klim ..POLONIA" - KwzBlln - 
..Donieccy górnicy” — fum ko!t>- 
i owy. ,
K‘r-.o ..POI ON’ ' - Słupsk -
..Dziewczyna u źródła
Kino Bo'TY|< Rtninfaul -
..Wielka stla" — w polskiej Wórśjl 
językowej.
K’nn ..T®OgA" — Wałcz - 
.,D»łcko od Moskwy’1 — film ko- 
lo-owy. w polskiej wersji języko
wej.
Kino «t»ZY’A*Kr - S’fżeclnek-
.,Wędrówki czarodzieja”.

Początek •rnnrów we wsryMkleh 
kinacn o godzinie 16. 18. t 20 W i 
nlMztęle i «Wtęta o godzinie 13, I 
14, 16, 18 i 20. poranki o godr. 10.

13.30 Muzcką dla wszystkich — 
płyty. 14.30 ..Pmeiionilenko — źoł 
nlerz rewolucji”, 14.50 Koncert 
rozrywkowy ork. PR. pod dyr. 
Wt. Górzyńskiego z udziałem Zyg
munta Murawskiego — skrzypce 1 
i Dominika Górzfclniarklego — 
akompaniament (ogólnopolski) 
12.50 AudV"'a dla świetlic dzleetr. 
cych. 16 00 W«geclu,'rv> Radiowa, ' 
— kurs 1. 18.28 Wiadomości radio 
we Pomorza Zachodniego 17 30 
..Sprawy l troski". 18 3"> Muzyka 
kameralna w wyk. Tamary Praw 
dzlczlaymanowef — fortop-an. Mi
kołaja Dudntenkl — altówka t 
Kazim‘erza Marszalka — klarnet, 
17.00 Wiadomości popołudniowe, 
17.02 ..Z drśwadczert raeionaUza- 
torów". lub „Ludzie P'anu Sze
ścioletniego. 17.16 Koncert soli
stów — utwory kompozytorów 
rosyjskich. 17 45 Szkolenie party) 
ne, 13.00 Fadlówy konkurs Chó
rów y.lódltóezenla Polskich Zwlgz 
ków śpiewaczych i MiiryernCCtt, 
13 50 Wszechnica łt»d‘nw» — kur« 
Tl. 13.50 Wiadomołci ma wsi. to.co 
Melodie po>i'’ś'ne w <v'k o; kle 
strowym. lś.ts Wiadomości o mo 
•zn i prrtęrh ' komun'.kotv ry
backie 19 50 Muzyka 1 aktur’ ui
ści, 20.00 Koncert masow” 28.J3 
..wspomntenia robotnicze”. 20.58 
Stan pogody. 21.00 Dziennik wie
czorne.

NADAJNIK 7
St.26 TransrnlM* * Watszaw*. 

2130 Atid”c'a dla zagranico. 72 «0 
Muzyk* operetkowa w wyk. Ork. 
P.R. pod dvr. wt. Górzyńskiego. 
Y.80 Audrcfa dla zagranicy. 34.00 
Mjnan 1 zakończania audycji.

W IOSNĄ tego roku coraz 
częściej w naszej groma

dzie zaczęli chłopi rozmawiać 
o tym, że przystąpienie do 
spółdzielczej gospodarki dało
by nam lepsze plony, wiec 
podniosłoby nasz dobrobyt, że 
założenie spółdzielni, umożli
wiłoby też rozwój hodowli i 
rozszerzenie areału ziemi u- 
prawnej.

Członkowie pattil mówili nn 
ten temat często z. chłopami 
bezpartyjnymi, przekonywali 
ich i agitowali. Praca nawa 
traf!ła na podatny grunt.

Do spółdzdeln! produkcyj
nej przyatąpiło 41 gospodarzy 
— biednlaków i średnlaków.

Z zapałem przystąpiliśmy 
do prac siewnych. Na pole 
wychodzili wszyscy spółdziel 
cy 1 członkowie ich rodzin. 
Ćzłonkowle partii przodowali 
w pracy i zachęcali innych do 
podnoszenia wydajności. Ak
tywnie pracowało koło ZMP 
i kolo Gospodyń, którymi o- 
piekowała się czynnie orga
nizacją partyjna. Wspólnymi 
siłami wyremontowaliśmy 
świetlicę gromadzką.

Ale rozwój naszego gospo
darstwa był solą w oku wro
ga klasowego. Przy znkłada- 
nin snóldzleln! nie byliśmy 
dość czujni — przyjmowaliś
my wszystkich. Wskutek togo 
do spółdzielni wślizgnął się 
wróg i ten po pewnym cza
sie zaczął działać.

Rozbijacka robotę podjęli 
Andrzej Kun'. Izydor Mencel. 
Jan Dutkiewicz a nawet je
den ż członków partii — Bo
lesław Gorczyca.

Sami nie wychodzili do pra 
cy i namawiali innych, ż.eby 
nie wychodzili do pracy.

Zaczęły się akurat żniwa i 
ten właśnie moment wybrał 
wróg. abv siać ferment w na
szej spółdzielni. Bo zdawał so 
b’e sprawę, że przez opóźnię 
nie żniw obniży zbiory, obni
ży się dochód spółdzielni i 
zmniejszy się przez to zaufa
nie chłopów do spółdzielni.

Ale wrogiej robocie i plot
kom. przeciwstawiliśmy slusz 
ne i prawdziwe argumenty I 
olbrzymia, zdecydowana więk
szość spółdzielców poszła za 
nami, widząc, że prawda jest 
oo nasraj stronie. Dzięki po
mocy brygady mechaniczne! 
BOM-u zakończyliśmy pomyśl 
nie żniwa. Plony zebraliśmy 
obfite.

tcomfs.il
orff%25c4%2587tnizae.fi


Czy zrzeszenia sportowe 
nic potrzebują kadr?

Ulubiona piosenką naszych 
zrzeszeń sportowych jest na
rzekanie na braki Nie mamy 
instruktorów, i nie mamy sę
dziów. za mało snrzętu. — -ły 
szymy stale w różnych warian 
tach.

Takie narzekanie weszło w 
przyzwyczajenie, gdy trzeba 
jakoś usprawiedliwić własne 
błędy i niedociągnięcia, a czę
sto zgoła nieróbstwo.

— Dlaczego to i tamto nie 
zostało zrobione?

— Mamy za mało etatów 
Sami nie możemy podołać.

— Dlaczego to i tamto nie 
zostało należycie wykonane?

Nic mamy fachowych 
kadr (?!)

Ile to z ogłaszanych kursów 
wszelkiego rodzaju nie doszło 
w Szczecinie do skutku, albo 
dobrze zapoczątkowanych koń
czyło się wydaniem kilku za
ledwie dyplomów?

Nie będziemy wspominać O 
przeszłości. Weźmy na przy
kład trwający kurs sędziów gi
mnastyki. zorganizowany przez 
sekcję gimnastyczną WKKF. 
celem uzyskania kadry facho
wych arbitrów na SPO Kurs 
bardzo ważne. chociażby ze 
względu na braki w. tej dzie
dzinie i wchodzące w życie w 
przyszłym roku inowacie, że 
normy gimnastyczne na SPO 
będzie można zdobywać tylko 
na zawodach

Na kurs zgłoszono 1(1 osób 2 
czego na wykłady uczęszcza 12 
osób z WKKF i zrzeszeń: 
Spójnia (większość), Włók
niarz i Ogniwo A miało być 
po dwóch kandydatów z każ
dego zrzeszenia.

J"k to. obywatele radni zrze 
szeń sportowych? Narzekacie 
na brak kadry a na kursy i 
szkolenia prawie nikt nie cho 
dził?

7jd iana term i narza 
r o z g r v w e k li g o w y cli

W związku z przyjazdem 
piłkarzy Dynamo Tbilisi uległ 
zmianie terminarz ostatnich 
spotkań o mistrzostwo 1 Ligi i 
o wejście do 1 Ligi. Nowy ter 
minarz. gier jest następujący:

I LIGA:

28 października hr — Gór
nik (Redl'n' — Kolejarz (p >- 
znań). CWKS — Ogniwo (By 
tom), Budowlani (Chorzów) — 
Gwardia (Szczecm), Włók
niarz (Łódź) — Ogniwo (Kra 
ków).

1 listopada lir. — Rudowla- 
ni (Chorzów) — CWKS, Gwar 
dia (Kraków) — Kolejarz 
(Warszawa).

4 listopada br. — Ogniwo 
(Kraków) — CWKS, Kolejarz 
(Warszawa) — Budowlani

(Chorzów), Kolejarz (Poznań) 
Włókniarz (Kraków), 

Gwardia (Szczecin) — Unia 
(Chorzów).

11 listopada hr, — Gwardia 
(Kraków) — Ogniwo (Bytom), 
Unia (Chorzów) — Włókniarz 
(Kraków), Górnik (Padlin) — 
Włókniarz (Łódź).

O wejście do 1 Ligi:
28 października br. — Gwar 

dia (Warszawa) — Budowlani 
(Gdańsk). OWKS (Kraków)— 
Górnik (Wałbrzych),

4 listopada hr, — OWKS 
(Kraków) — Gwardia (War
szawa), Górnik (Wałbrzych) 
— Budowlani (Gdańsk).

Architektura
kanału Wołga —Don

poznańskiego Kolejarza Skład 
będzie następujący: Budny 
(Procek), Pytlik. Ranisz, 
Zdrzałek, Tarka, Franosz, So
bek, Krasówka, Anioła, Szle- 
ger, Wiśniowski (rez. Grze- 
gorzczyk. Mnich, Kurzeja).

4 listopada br. reprezenta
cję ZS Gwardia wzmocnią w 
Krakowie Cieślik i Alszer z 
Unii, oraz Wiśniewski z Og
niwa Bytom. Sk’—’ "że
nią
włcz (Szymkowfrik), Dudek, 
Flanek, Wapiennik, Legutko 
(Szczurek'). Mamon, Mordar- 
ski, Gracz, Alszer, Cieślik, 
Wiśniewski (rez. Gamaj, Pat- 
kolo, Trampisz).

Skład CWKS na ostatni 
mecz w Warszawie 11 listo
pada br. ustalony będzie po 
rozegraniu wymienionych wy 
żej spotkań.

4 towarzyskie spotkania
rozegrają piłkarze ZSRR w Polsce

krajów przekonają się raz je
szcze, że ludzie radzieccy nie 
chcą wojny, że wznosząc potęż 
ne budowle hydrotechniczne, 
dają wyraz swym dążeniom 
do pokojowego, szczęśliwego 
życia, do przyjaźni ze wszyst
kimi narodami świata.

!ni, arch. R. Jakubów
kierownik Wydziału. Architektury „Hyclroprojektu.n

\ Składy drużyn na mecze Dynamo już ustalono

fci napotkają na swej drodze 
do Donu szereg śluz, swego ro 
dzaju stopni, po których będą 
się podnosiły do wysokości oko 
ło 90 m. Wykończenie architek 
toniczne k.*-dej śluzy utrzyma 
ne jest w surowym i majesta
tycznym stylu.
Centralnym elementem archi 

tektonicznym pierwszej śluzy 
(l:cząc od strony Wołgi) będzie 
Juk triumfalnym ozdobiony rzeź 
bami i płaskorzeźbami, ilustru 
jącymi ofiarną pracę i czyny 
bojowe narodu radzieck ego. 
Po obu stronach luku staną 
rzeźbione postacie robotników, 
kołchoźników, działaczy kultu
ry, żołnierzy rad;, ckieh. Brie 
gi śluz wykończone będą bia
łym betonem i jasnym kanre- 
niem. W wieżyczkach luku 
trumfalnego znajdą wygodne 
pomieszczenie biura zarządu 
śluzy.

Architektura śluzy — nawią 
zująca do tradycji rosyjskiej 
architektur?’ klasycznej — bar 
monizować będzie z izata ar
chitektoniczną pobliskiego o- 
siedla, w którym mieszkać bę 
dą pracownic?' kan lv. Z po
kładu statku zobaczą pa-ażero 
wie miasteczko, zabudowane 
2—3 piętrowymi domami, oto
czonymi zielenią ogrodów* W 
osiedlu zbuduje się też piękne

brzegi pokryje biały kamień. 
Co 10 — 20 m powstaną zie
leńce : kwietnik’. Śluza nr 10. 
stanowiąca zakończeń e głę&o- 
k;ego wyfcipu. leż.?’ w pobliżu 
WnrwaroWskiego zbiornika 
wodnego. Nad lustrzaną po- 
w'ei-zchnią wody wzniosą się 
dwie wysok e wieże bramy 
śluzy, uwieńczone masywną 
kolumnada. U podnóża wież, 
legną c!ężkie żelazne kotwice 
— symbol żeglugi.

Należy dodać, że architekci 
poświ.eli szczególną 'uwagę 
sprawie zazielenienia tras?’ 
k• nalu. Wzdłuż tras?' zasadzi 
się ogółem ponad 22 miliony 
drzew j krzewów.

Śluza nr 13 stanowi: ca wro 
ta do kanału od strony Donu- 
podobnie jak śluza nr 1. za- 
proiektowana została w posta
ci l iku triumfalnego. Umie
szczane tu rzeźby i płaskorzeż 
b?’ będą miał?’ za *emat h:sto 
r.yczne zwycięstwo narodu ra
dzieckiego i jego sił zbroj
nych w .‘•lepach pod Stalingra 
dem. Łuk śluzy zalśni bielą 
obl c-.wania; prost?’ 1 surow?’ 
w form e będzie on stanowił 
zakończenie drogi wodnej od 
W ;łgi do Donu.

Budowa mag!str:ili wodnej 
Wołga-Don dobiega końca.

Na zdjęciu: jedno z wielu osiedli, przeznaczonych dla 
budowniczych Hydrowęzła Cymlańskiego,

JFcffęcie konkursoue 6

UWAGA UCZESTNICY 'iONKURSU!

Na liczne zapytania odpowiadamy, że można wb.c-yć się 
do udziału w konkursie także od dalszych zadań <ako, że już 
trafne rozwiązanie połowy zadań upoważnia uczestników kon
kursu do wzięcia udziału w losowaniu cennrch nagród.

Odpowiednie numery „Głosu”, w których były już druko
wane pierwsze zadania konkursowe, można nabyć w zwrotownl 
„Ruchu’,

gmach?’ dla administracji ślu
zy j klubu.

Również wszystkie następne 
śluzy kanału Wołga-Don ozdo 
bione będą wieżami i pilastra- 
mi. Ujrzymy tam piękne ko
lumnady, granitowe schody, 
lekkie ażurowe balkony.

Zbliża się chwila, kiedy kana 
łem popłyną szybkie statki pa
sażerskie -i transporty węgla, 
budulca, ropy naftowej..

Droga statków przebiegać 
będzie wśród wspaniałych bu
dowli,' obliczonych na całe 
wieki. I narody wszystkich

T) ZIELA architektów radzie 
1~ckich — czy to będą sta
cje metra moskiewskiego, czy 
kanał Wołga — Don, czy dom 
mięszkalnj’ lub klub — tworzo 
ne są z myślą o tym, ab?' za
pewnić ludziom pracy maksi
mum wygód i komfortu, a jed 
nocześnie zadowolić ich smak 
estetyczny, wyrazić w pięknych 
architektonicznych formach bli 
akie narodowi uczucia i idee.

Tak właśnie podszedł do roz 
wiązania trudnego problemu— 
nadania kanałów: Wołga — 
IJr>n szat?’ architektonicznej zc 
spół architektów radzieckich, 
pracujący pod kierownictwem 
członka Akademii Architektu
ry, laureata Nagrody Stalinów 
cśiiej L. Polakowa. Punktem 
wyjścia dla architektów b.vła 
chęć wyrażenia w architekturze 
kanału siły i potęgi kraju so
cjalizmu, pokojowych dążeń je 
go narodu, całego rozmachu 
stalinowskiego planu przcobra 
żenią przyrody.

Przy wejściu do kanału Woł
ga—Don od stron?’ Wołgi sta
nie na wysokim prawym brze
gu rzeki potężny, granitowy 
cokół. Na cokole, umieszczona 
będzie 22-metrowa rzeźba w 
brązie, wyobrażająca postać 
genialnego inicjatora budowli 
komunizmu, chorążego pokoju, 
Józefa Stalina. Wokół pomni
ka, który sięgać będzie wraz z 
cokołem i granitowymi s hoda 
mi 60 m — zazieleni się park z 
2 ty< wieloletnich drzew.

Po wejściu do kanału stat-

Na oblicowanych płytami z 
białego kamienia brzegach ka
nału i na urządzeniach śluz 
ustawione będą rzeźby, od
zwierciedlające sukcesy poko
jowej prac?’ nai.u radzieckie 
go we wszystltlcn dziedzinach 
życia. Już obecnie najwybit
niejsi rzeźbiarze radzieccy — 
Muchina. Tomski. Wucze icz 
i in. pracują nad dziełami, któ 
re staną na trasie kanału na
dając jej monumentalne pięk
no.

Między dziewiąta a dziesiątą 
śluzą kanał przebiegać będzie 
w głębokim wykopie. Wysokie

Na zdjęciu: śluza Nr 8.

Zapowiedziany przyjazd drużyny radzieckiej Dynamo 
(Tbilisi) zmobilizował cały aktyw piłkarski w Polsce do 
jak najlepszego wykorzystania pobytu doskonałych piłka
rzy radzieckich dla celów szkoleniowych. Poznanie metod 
treningu i przyswojenie sobie od wicemistrza piłkarskiego 
Związku Radzieckiego wielu umiejętności technicznych I 
taktycznych przyczyni się niewątpliwie do podniesienia po
ziomu naszego, piłkarstwa.
Sekcja Piłki Nożnej GKKF 

opracowała szczegółowy plan- 
kontaktów najlepszych piłka
rzy polskich i trenerów z dru 
żyną radziecką. Na meczach, 
jakie rozegra Dynamo Tbili
si w Polsce w okresie Miesią 
ca Pogłębienia Przyjaźni Pol
sko - Radzieckiej, będą obec
ne kolejno wszystkie drużyn? 
I i II Ligi oraz czołowi tre
nerzy polscy. W miastach, 
gdzie goście radzieccy roze
grają mecze odbędą się rów
nież odprawy trenera radziec 
kiego Jakuszina z miejscową 
kadrą trenerską i instruktor
ską, a podczas całego okresu 
pobytu gości radzieckich w 
Polsce będą im towarzyszyć 
stale nasi najlepsi trenerzy;

Koncewicz, Matyas, Jesionka, 
Dziwisz i Kuchar.

Ponadto w dniach 8 — 11 
listopada br. przed ostatnim 
występem Dynamo Tbilisi w 
Warszawie odbędzie de w 
AWF specjalny 4-dniowy kurs 
szkoleniowy, na który powo
łano 35 najlepszych trenerów 
krajowych. Będą oni obecni 
na treningach zawodników ra 
dzieckich i na meczu oraz od 
będą kilka odprąw z trene
rem Jakuszinem.

Rada Trenerów na specjal
nym posiedzeniu ustaliła już 
przypuszczalne składy drużyn 
polskich na 4 mecze z Dyna
mo Postanowiono, że repre
zentacje zrzeszeń wzmocnio
ne będą zawodnikami innych 
klubów’ tak, by we wszystkich 
meczach wypróbowana zosta 
la czołówka naszego piłkar
stwa.

28 bm. w’e Wrocławiu repre 
zentacja ZS Unia, wzmocnio
na zawodnikami krakowskiej 
Gwardii, wystąpi w -kładzie 
Szymkowiak (rez. Wyrobek). 
Bartyla, Flanek (Bomba). 
Suszęzyk. Cebula. Mamon (Ja 
cek), Przecherka, Gracz, Al
szer, Tim. Kubicki (Skorupa).

W drugim meczu 1 listopa
da br. w Zabrzu wystąpi re
prezentacja ZS Górnik, skła
dająca się z graczy z Radlina. 
Zabrza i Bytomia, wzmocnio 
na ponadto Tarką i Aniołą z

Motocyklowy 
raid terenowy 

w Częstochowie
Przy udziale 18 motocykli

stów odbył się w Czętsocho- 
wie jesienny 
raid szosowo-to 
renowy zorga 
nizowany przez 
Włókniarza. Dy 
stans raidu wy 
nosił około 100 
km.

W kat. 125 
ccm pierwsze

miejsce zajął Seifert, w kat 
350 ccm — Chwilczyński. a w 
kat. do 350 ccm — Guzik — 
w’s,z?;sęy z Włókniarza.

Na zdjęciu: śluza Nr 13 — wrota do kanału Wołga- l)cn.

Masowy konkurs filmowy
dla uczestników

Festiwalu* Filmów Radzieckich
Okręgowy Zarząd Kin | Centrala Wynajmu Filmów w Szcze

cinie ogłaszają:

MAoOWY KONKURS FiLMOWY
dla miłośników kina, którzy w dniach od U października do 
15 listopada br. obejrzą filmy radzieckie* wyświetlane 
w kinach szczecińskich „Bałtyk” i „Colosseum” z okazji festi
walu filmów radzieckich.

Uczestnicy konkursu winni, na podstawie zamieszczonego ni
żej fotosu filmowego, odpowiedzieć na trzy pytania, zawarte 
w kuponie konkursowym, po czym wypełniony kupon należy 
przesłać w terminie tygodniowym na adres REDAKCJI „GŁOSU 
SZCZECIŃSKIEGO” - Szczecin, Al. Wojska polsku go 29. z za
znaczeniem na kopercie „KONKURS Fil.MOWY”

Zadania konkursowe ukazywać się będą co dwa dni, to jest 
u każdy dzień lub w prz«r< ł/ień pruniery nowenn filmu h,stj.va- 
lowegn.

Pomiędzy uczestników konkuisu, którzy rozwiążą bezbłędnie 
przynajmniej połowę zadań konkursowych, rozlosowane będą 
następujące cenne nagrody:

1) 6-LAMPOWA RADIOODBIORNIK TYPU ,,AGAM
2) ROWER TURYSTYCZNY
3) TECZKA SKÓRZANA
4) KOMPLET KSIĄŻEK
5) 10 ABONAMENTÓW MIESIĘCZNYCH DO KINA,


